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Opłata pocztowa ulszezona ryczalfem 


Dziś kupony ulgowe do kin 
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Sowiety w szale niemocy 


Masowe egzekucie, okrutny terror i demagogiczne noty -- 
oto symptomaty lęku w obliczu słabości wewnętrznej 


a | bzyżby nowy wybryk bifwinowa? 


s 


eden z 20 strąconych ostatnio 
w Moskwie bez wyroku 


Rząd sowiecki postanowił znów 
— raz jeszcze — blady swój strach 
utopić w czerwonych oparach 
krwi 

Główny urząd inkwizycji mo- 
skiewskiej — godny spadkobierca 
„czerezwyczajki* — w dniu 10-go 
czerwca wydał ma dwudziestu lu- 
dzi ryczałtowy wyrok śmierci i 
polecił wykonać go natychmiast, 

Śród dwudziestu skazańców Mo 
skwy były jednostki oskarżone o 
szpiegostwo na rzecz mocarstw 
obcych; były jednostki podejrzane 
o knowanie spisków przeciw dyk- 
taturze sowieckiej, ale byii też lu- 
dzie, na których rie ciążyło nic 
prócz posądzenia o sympatję mo- 
narchistyczne; jeden zaś poniósł 
śmierć za to, że na ziemię rosyj- 
ską wstąpił bez wizy na paszpor- 
cie, 

Za takie zbrodnie nie karze 
śmiercią żaden rząd na Świecie, 

Nikt, kio wyznaje zasady demo- 
krytyczne, nie życzy i życzyć so- 
bie nie może powrotu rządów car- 
skich; nikt też, kto jest demokra- 
tą nie będzic współdziałał z obo- 
zem monarchistów rosyjskich, z 
ich taktyką spisków, zamachów i 
sprzysiężeń, 

Ale dlatego właśnie, że tak jest 
i że rząd sowiocki dobrze o tem 
wie, egzekucja moskiewska nabie- 
ra znamion potworności, Gdyby 
rząd ten chciał złożyć dowód, że 


stoi pa wulkanie, į że sam w słu-| ` 


szność swojej sprawy nie wierzy, 
to nie mógłby zdobyć się ną do- 
wód bardziej przekonywający, niż 
ów zbiorowy mord w Moskwie, 

Tak hojną ręką nie szałuje się 
wyrokami śmierci nawet w oblę- 
żonej twierdzy. 

Do tak krwiożerczej broni nie 
sięgał sam rząd sowiecki już od r. 
1920, t. į} od chwili zlikkwidowa- 
nia wojny domowej, 

Jakoż wiele poszlak zdawało 
się wskazywać na to, że ustrój so- 
wiecki od lat kilku ulegał ewolu- 


-| rzecz realnych wymagań życia, 


Koresp. warsz. „Słosu Polsk.‘ (St. Gr.) telefonuje: 

W dniu wczorajszym prasa żydowska w Warszawie podała 
alarmujące i sensacyjne wiadomości, że jeszcze wczoraj p. Litwi- 
now miał wręczyć posłowi Patkowi w Moskwie, nie czekając na od- 
powiedź polską, trzecią notę sowiecką. Młiiałaby ona zawierać żąda" 
nie natychmiastowego spełnienia postulatów drugiej noty, a więc 
przedewszystkiem wydalenia emigrantów rosyjskich. 
zawierać zapowiedź zerwania stosunków dyplomatycznych w razie 
odmowy. 

W sferach miarodajnych w Warszawie tych sensacji nie 
twierdzono. Ani bezpośrednio w ministerstwie, ani od posła Patka 
wiadomości o $-ej nocie nie otrzymano. 


PARYZ, 14.6. (PAT) „Temps*, w artykule 
wstępnym, poświęconym Pólsce i Sowietom zazna- 
cza, że środowiska polityczne są żywo zaniepoko- 
jone naprężeniem, wytworzonem w stosunkach ! 
paky sowieckich, wskutek zabójstwa posła Woj- 

owa 

Dziennik podkreśla, że z powodu zewnętrznego 
kryzysu, jaki przeżywa obecnie ustrój sowiecki, 0- 
raz wysoce delikatnej sytuacji, wytworzonej na ze- 
wnątrz po zerwaniu stosunków z Anglją, powstaje 
obawa, aby sfery kierownicze nie zechciały szu- 
kać w konflikcie z Polską dywersji w 


Jest rzeczą wątpliwą—pisze „Temps” — aby ar- 
mja czerwona, zaprawiona w wojnie domowej, była 
w stanie stawić czoło przeciwnikowi, zaprawionem u 
w walce regularnej. Oprócz tego, w razie wypo- 
wiedzenia wojny przez Sowiety, tłumy włościaństwa 
powstałyby przeciwko rządowi sowieckiemu. 

Kierownicy polityki sowieckiej nigdy chyba na 
podobne ryzyko nie pójdą i dlatego obawy tego 
rodzaju są płonne. 

Ton ostatniej noty sowieckiej do Polski tłunfa- 
czy się potrzebami polityki wewnętrznej, a nie rze- 
czywistymi zamiarami agresywnymi przeciwko Pol- 


wewnętrznych komplikacjach politycznych i | sce. 
ekonomicznych. 
Dziś sąd doraźny nad Kowerdą 
Koresp. warsz. „Głosu Polsk“ (St. Gr.) telef.: 


W dniu dzisiejszym, jak wiadomo, staje przed sądem doraźnym Bo- 
rys Kowerda, 

Między in., jako świadek został zawezwany i przybył wczoraj do 
Warszawy p. Rozenholc, b. charge, d'affaires sowietów w Londynie. 


Wielkie zdziwienie w kołach śńwdkackick warszawskich wywołał 
fakt, iż adw. Niedzielski zgłosił się do Kowerdy po plenipotencję i zamierza 
dzisiaj wystąpić w charakterze obrońcy. Może to wywołać cofnięcie się 
innego obrońcy, p. Franciszka Paschalskiego. 

Zapowiedziany przyjazd adw. Kazarinowa dotychczas nie nastąpił. 


Jedynie rozdział państwa i partji 


może wpłynąć na uspokojenie antysowieckich prądów w Europie 

BERLIN 14 (PAT) Prasa tutejsza podaje znamienny komunikat półurzędowy dotyczący ‘stosunku 
do Rosji sowieckiej. 

Komentarz ten, zawarty w depeszy z Genewy, zaznacza, że delegacja niemiecka jest zdania, że 
Anglja nie zamierzała początkowo podejmować żadnej krucjaty przeciwko sowietorm. Uważano 
też początkowo zerwanie stosunków angielsko sowieckich za sprawę dotyczącą,jedynie Angljj i Rosji. 
=P Koroni trzeciej międzynarodówki jednak wywoła bez wątpienia poważne podniecenie w ca- 
ej Europie. 

Obecnie zarysowała się taka sytuacja, że ministrowie spraw wewnętrznych wywierają nacisk 
na ministrów Spraw zagranicznych żądając podjęcia kroków przeciwko Rosji sowieckiej. 

Jeżeli rząd moskiewski, oświadcza komunikat półurzędowy, nie zdoła oddzielić swej polityki od 
zarządzeń trzeciej międzynarodówki, to należy liczyć się z badzo silnym prądem przeciwko sowie- 
tom w całej Europie, tak, że zdanie poszczególnych polityków i grup, dotychczas tylko w kilku 
krajach europejskich, może się stać opinją ogólną pii Europy. 


pe rmm W W 


cji, że przetwarzał sam siebie na 


Ale wystarczyło strzału jednego 
szałeńca, który dał się pomieść 
zbrodniczej ślepocie, aby rząd so- 
wiecki, zaprzęczając pozorom e- 
wolucji, stanął w nagiem świetle 
swej złowieszczej prawdy: 

Rząd ten narodził się z teroru 
i terorem żyje! 

A teror, jak mówi Engels, jesti 
rządem ludzi przerażonych. Jest 
rządem oszałałei paniki, 

W, Rzymowski, 


Rów Humanistyczne 
im. Ks. Ign. Skorupki 
(T-wa „Oświata*) w Łodzi; ul. Ks. Skorupki Nr. 13, 


tel. 2-98. 


Egzaminy wstępne do wszystkich klas (prócz 8-ej), 
| dokonywane systemem lekcyjnym trwają nadal. 


codziennie 
4286—3 


Zapisy i informacje w kancelarji 
od godz. 9-ej do 14-ej. 


szkolnej 


Nota miałaby| 


po-; 


A O 44 NARUTOWICZA .44 


Aleksander Ulianow 


pełniący funkcje zastępcy posła 
sowietów w Warszawie 


Moskwa w popłochu 
Obcokrajowcy masowo 
opuszczają miasto. 


MOSKWA 14.6. W Mos" 
kwie i całym okręgu mo» 
skiewskim, rząd sowies= 
cki oyłosił stan zaostrze 
nej ochrony wojskowej. 

Obcokrajowcy opusz: 
czają Moskwę w popło= 
chu, szturmując konsula» 
ty o paszporty i wizy. 

Wydawanie paszpora= 
tów zagranicznych oby" 
watelom sowieckim 
wstrzymano. Cenzury prz 
sowe zaostrzono. Urzęr 
dy pocztowor-telegraficz= 
ne przestały przyjmować 
telegramy od osób prys 
watnych. 

Nastrój w Moskwie 
jest ogromnie podnieco= 
ny, a ciągłe rewizje i ar 
resztowania,  przedsię« 
brane przez G.P.U., wys 
wołują popłoch. 

Liczą się z możliwoś» 
cią ogłoszenia w Mosk»= 
wie i Leningradzie sta» 
nu oblężenia. 


Ukraine pod bronią 

MOSKWA, 14. 6.(ATE) Tery* 
torjalna armja na Ukrainie stano- 
wiąca pierwszą rezerwę na wypa- 
dek mobilizacji, która powoływana 
była w latach ubiegłych na trzyty- 
godniowe ćwiczenia, powołana zo- 
stała pod broń na przeciąg 4 mie- 
sięcy. Władze sowieckie tłomaczą 
to koniecznością uzupełnienia woj: 
skowego wykształcenia rezerwy. 

Armja sowiecka na Ukrainie. 
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M | powiększyła się o 300 tys. ludzi. 


BRIDDOOOOO DDOODOOC 002000 
RESTAURACJA 


i „ZAKOPIAŃSKA” 


- WYDAJE 
Śniadania, obiady i kolacje. 
OBIADY 357%? 


Kuchnia wyborowa pod 
kierown.  kuchmistrza. 


OBSŁUGA SZYBKA. 
DOOBOOOLOQODOODDOOOOOOOC 


lak dokonano zamachu 
w Serajewie 


Ciekawe opowiadanie 
szofera 


Franciszka Ferdynanda| 


Tymi dniami zawitała do Zagrze 
bia interesująca osobistość, niejaki 
Karol Diviak, szofer arcyksięcia 
Franciszka Ferdynanda, który dn. 
28 czerwca prowadził jego samo- 
chód, Bardzo wielu pnzedstawicie- 
li prasy skorzystało z tej sposob- 
ności, by wypytać go o. szczegóły 
i wrażenia “owego pamiętne o i 
historycznego dnia, Diviak, który 
obecnie jest szoferem w Tryeście, 
nże był wcale skąpy w opowiada- 
nia o owych niezapomnianych dla 
niego chwilach, ; 

„Podczas powrotnej drogi z głó- 
wnej poczty, mówi Divi lud- 
ność w nieprzejrzanych tłumach 
gromadziła się w odświętnie przy- 
bzanych ulicach i wótała książęcą 
parę oknzykami i kwiatami, Jecha- 
liómy powoli wzdtuż rzeki. Zanim 
jednak osiągnęliśmy most, rzucił 
ktoś z tłumu bukiet, który wpadł 
w sam środelk uta, Następca tro- 
nu zauważył w tej chwili, że z 
kwiatów wije się dym lontu zapa- 
lomega, nie tracąc przytomności u- 
mysłu, pochwycił bombę i rzucił 
ją wstecz poza auto, Upadłszy na 
ulicę bomba z olbrzymim hukiem 
eksplodowała. Następca tronu 
zwrócił się pozornie miezmieszany 
do swojej małżonki i uspakajał ją. 
Teraz w szybkiem tempie stanęliś- 
my przed rządowym budynkiem, 
gdzie Ferdynand rzekł z goryczą: 
„To bombą przyjmujecie mnie tu- 
taj"?! 

Marszaħek poln: 
nister wojny Krobatin, 
nia, że ulice należy natychmiast o- 
czyścić g publiczmości, Temu sta- 
nowczo sprzeciwił się następca 
tronu, ! 

Jechaliśmy więc dalej w umiar- 
kowanem tempie, środkiem przez 
szpaler ludzi, Obydwa auta, wy- 
przedzające powóz następcy tro- 
nu, odjechały dość daleko przy 
skrzyżowaniu się ulic, na co Fer- 
dynand zawołał do mnie nagle: 
„Stój, skręcaj na prawo”, — Wia- 
śnię byłem. zajęty hamowaniem po 
jazdu, gdy z szybkością błyskawt- 
cy nastąpiło coś niespodziewane- 
go, coś okropnego. 

W tej samej chwili, gdy moje au- 
to stanelo, padły z prawej strony 
tłumu strzały, Szarpnąłem za kie- 
nownicę, powstał tumult nie do o- 
isania, tłumy uciekały na wszyst- 
kie strony, nie wiedząc nawet, do- 
brze, co się stało, Było to o godz, 
11.30. przed południem, 

W szalonem tempie jechaliśmy 
do konaku. Otwariem auto i wi- 
działem, że arcyksiążę dawał jesz- 
czę znaki życia į charczał, oddając 
krew ustami, Cały unifomm 
krwią zbroczony. Żona jego ks. 
Hohenberg nie miala na sobie ani 
śladu krwi, ale rysy wykazywały 
1ewątpliwą śmierć. 

Wyniostem — opowiada dalej 
szołer — wspólnie ze służbą na 
Górę arcyksięcia, który kilkakrot- 
nie usiłował przemówić, ale wy- 
dawał tylko nieartykułowane 
dźwięki, Szybko zjawili się leka- 
rze na miejscu, położyli nieprzy- 
tomnego Ferdynanda na stole, 
przecięli krwią przesiąkły uniform 
i mieli zabrać się do operacji. 
czasie tych przygotowań ancy- 
książę skonał, Było to najwyżej 5 
minut po zamachu. 

Mnie zatrzymano czas dłuższy: w 
Sarajewie, opowiada dalej szofer 
z pewnym odcieniem goryczy — i 
przesłuchiwano <całemi godzina- 
mi, podejrzewając, że byłem w 
zmowie z zamachowcami, Zarzu- 
cano mi zwłaszcza nagłe zatrzy- 
manie auta. Że arcyksiążę dał mi 
ten rozkaz, na to nie mogłem do- 
starczyć dowodu, ani powołać się 
na nieżyjącego, jako świadka, Za- 
nim śledztwo ukończono, wybu- 


Potiorek, i mi- 


byli zda 


chła wojna światowa i ta mnie u- 
wolmiła prawdopodobnie od bar- 
dzo przykrych konsekwencji mo- 
jej wierności i poczucia obowiąz- 
ków. 


wiza właściwy, 
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Szczypta prawdy w morzu demagogji 


Co mówi p. Rozengolc o zerwaniu Anglii z sowietami? 


łanego chargć d'affaires Sowietów w Londynie, aby przed wyjazdem 
do Rosji odpowiedział na trzy pytania: 
1. Jakie są, według pańskiego mniemania, faktyczne przyczyny 


zerwania z Rosją? 


2. Czy istnieje niebezpieczeństwo, 


do wojny? 


że zerwanie doprowadzi 


3. Co chciałby pan jeszcze przy pożegnaniu powiedzieć swym 


angietskim przyjaciołom? 


Rosengolc nadesiał następujące odpowiedzi: 


I. 

Przedstawiciele rządu angiel- 
skiego wymieniali wielokrotnie 
kopje dokumentów z minister- 
stwa wojny, które miały być 
rzekomo spreparowane w od- 
dziale fotograficznym „Arcosu** 
it. p. Wszystkie te twierdzenia 
są bajkami, ale to oczywiście 
nie odgrywa roli: potrzebne 
one były jedynie do tego, by 
dostarczyć sensacyjnych moty= 
wów zerwania stosunków. 
Ważkim natomiast motywem 
było fiasco. rewizji, którą polecił 
przeprowadzić sir William Joyn- 
son-Hicks, i konieczność urato- 
wania prestige'u tego ministra. 
W tym celu rząd nie zawahał 
się przed wyciągnięciem osta- 
tecznych konsekwencji w po- 
staci przecięcia stosunków mię- 
dzy obydwoma krajami. Ale to 
również nie jest główną przy- 
czynią zerwania, której raczej do- 
patrywać się należy w obecnej 
sytuacji w Chinach. 

Pomimo zapewnień o uzna- 
waniu prawa samostanowie- 
nia wszystkich narodów i © 
rezygnacji ze swych przywilejów 
terytorjalnych w Chinach, poli» 
tyka angielska, ito w większym 
stopniu, niż  jakakolwiekbądź 
iona: potęga  kapitalistyczna, 
popiera stale  antynarodowe 
partje w Chinach, mając bodaj 
że słuszne obawy, iż zwycię* 
stwo nacjonalistyczne w Chi- 


nach może pociągnąć za sobą; 


poważne wstrząsy w Egipcie, 
Indjach i innych kolonjach i 
półkoloniach, 

Z drugiej strony Związek 
Sowietów nigdy nie ukrywał, 
że sympatyzuje z nacjonalisty* 
cznym, rewolucyjnym ruchem 
w Azji. Otóż angielski rząd 


był] do spraw zagranicznych miał 


widocznie nadzieję, że zmniej» 
szy i podkopie wpływy Rosji 
w Chinach i wogóle na wscho 
dzie, jeśli po rewizji w posel+ 
stwie rosyjskiem w Pekinie 
zarządził rewizję w naszem 
bandłowem przedstawicielstwie 
w Londynie i zerwał z nami 
stosunki: Urząd spraw zagra* 


nicznych uznał obecny moment | $8 


ponieważ tarcia 


w łonie chińskiego ruchu na» 
cjonalistycznego uniemożliwiły | BĘ 
mu zadamie tamtejszej rewolu= 
jedno- 


cji śmiertelnego ciosu; 


Kupon ulgowy 

„Głosu Polskiego" 

do kinoteatru „LUNA“ 

Wažny na dzień 15 czerwca 1927 
W programie obraz: 


„Pobyt P. Prezyd. Mościckiego w Łodzi” 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 

biletów, ważnych na wszystkie miej» 

sca i seanse prócz lóż do godz.6 po 
zł. 1.25 po godz, 6 z- 2.00 


(Redakcja). 
cześnie żywił nadzieję, że zdoła 
podnieść prestige brytyjski na 
dalekim wschodzie, dając do- 
wody swej stanowczości i 
szybkiej decyzji. 

Inną ważną przyczyną ze- 
trwania jest ślepa nienawiść, 
jaką żywi obecny rząd angiel- 
ski do Związku Sowietów, a 
to dlatego, że u nas klasa ro- 
botnicza przez 10 lat pozostaje 
u władzy i że na tem potęż- 
nem terytorjum, obejmującem 
szóstą część całej kuli ziemskiej, 
chłopi robotnicy skutecznie bu- 
dują nowy porządek społeczny 
(o tej skuteczności wiele moż- 


Wydawca pisma „New Leader'* prosił p. Rosengolca, odwo« ważnych środków z zagranicy, 


własną pracą i własnym zapa= 
łem, robotnicy Związku Sowie- 
tów podnieśli dobrobyt ich 
kraju do stanu przedwojennego. 
(To już zakrawa na kpiny ze 
zdrowego rozsądku. Przyp. 
Red.). 


„Socjalizm in our time" jest 


dla Związku Sowietów nietylko 
frazesem propagandowym, pode 
legającym dyskusji: stał on 
się czynem w prawdziwych 
codziennych wysiłkach wielu 
miljonów pracującego ludu, 
Tymczasem w Anglji istnieią 
czynniki, które nie chcą się 
pogodzić z pokojową(?!), twór= 
czą(?!!) pracą budującego (do 
tychczas rujnującego. Przyp. 
Red.) socjalizmu w naszym kra- 
ju, i dlatego próbują wszelkich 
dróg, aby nam przeszkadzać, 
Zerwanie stosunków między 
obydwoma krajami nie usuwa 
z widowni żadnego z tych 


naby powiedzieć! Przyp. Red.)|dwuch głównych motywów. 


Wielu panów z pośród obecne- 
go rządu angielskiego poprostu 
zapomnieć nie mogą porażki, 
której doznała ich zorganizo- 
wana interwencja w Rosji so- 
wieckiej w pierwszych latach 
po rewolucji Wielu z nich miało 
nadzieję, że dzięki nowej eko- 
nomiczaej polityce burżuazja 
w Rosji znowu znajdzie się w 
siodle. Ale oto upłynęło już 
6 lat „NEP'u*, a nadzieje te 
wciąż jeszcze się nie spełniły. 
Bez dopływu jakichkolwiek po- 


Wprost przeciwnie: podkreśla 
je. W tem właśnie tkwi wiel» 
kie niebezpieczeństwo dla mię- 
dzynarodowych stosunków i 
bardzo poważna możliwość kon- 
fliktów i wojen w bardzo bli- 
skiej przyszłości. 


II, 


Jestem zdania, że obecny 
rząd konserwatystów przygotu- 


je, a nawet juź przygotowuje 


atak na Związek Sowietów 
z trzech rozmaitych kierunków. 


Stan szpitalnictwa 
w Polsce 


Wedle ostatnio sporządzonego 
spisu w poszczególnych wojewódz- 
twach na terenie całej Polski znaj- 
duje się ogółem 634 szpitale ogól- 
ne o 47,187 łóżkach, oraz 22 szpi- 
tale psychjatryczne o 10.126 łóż- 
kach, 

W lezbe szpitali ogólnych pań- 
stwewych jest 22, komunalnych 
297, społecznych 203, prywatnych 
70 i należących do sejmików po- 
wiatowych 38, W liczbie szpitali 
psychjatrycznych 4 są państwowe, 
8 komumalnych, 4 społeczne i 6 
prywatnych, 

Według województw, stan szpi- 
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talnictwa najlepiej przedstawia się 
(cyfry w nawiasach oznaczają licz- 
bę szpitali psychjatrycznych) w 
woj, Poznańskiem, które posiada 
74 szpitale (3), dalej idzie wojew. 
Śląskie 65 szpitali (2), woj. Kie- 
leckie 50, wojew, Warszawskie 48 
(5), m. st, Warszawa 43 (3), woj. 
Łódzkie 43 (2), woj. Lubelskie 41, 
wioj, Białostockie 40, woj. Pomor- 
skie 38 (2), wojew. Krakowskie 
33 (2), woj. Wileńslkie 32 (1), woj. 
Wołyńsicie 32, woj. Lwowskie 24 
(2), woj. Poleskie 21, woj. Stani- 
sławowskkie 18, woj. Nowogródz- 
kie 17, woj. Tarnopolskie 14. 
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||was, moi kochani 


Po pierwsze drogą zachę- 
cania i popierania armji ru- 
muńskiej i innych państw, wro- 
go dla nas usposobionych. O- 
tiejalnie ogłasza się oczywiście, 
że pożyczki na ten cel nie są 
dawane przez rząd, ale pocho- 
dzą z ciły, My jednak wiemy, 
co to ma oznaczać, Prowa- 
dzenie bitwy za pomocą ob- 
cych wojsk jest metodą, wy- 
próbowaną przez władze im- 
perjalistyczne, 


Po drugie: rząd angielski 
czyni właśnie próby stworzenia 
bloku przeciwko związkowi so- 
wietów. Dotychczas jednak 
jeszcze mu się to nie udało. 


Po trzecie: obecny rząd 
konserwatywny będzie skonty- 
nuował swoją politykę w Chi- 
nach, usiłując połączyć inne 
państwa na dalekim wschodzie 
przeciwko Rosji sowieckiej. 

Uważam ri. in. za możliwe, 
że obecni ministrowie zorga- 
nizują przeciwko nam na na- 
szych wschodnich granicach 
oddzielne uzbrojone komendy. 
Już obecnie widoczne są sym- 
ptomaty takich usiłowań, 


ll. 


Mojem najgłębszem i najs 
silniejszem życzeniem jest, aby 
historja zaoszczędziła nam po- 
wtórzenia 1914 roku. Tragedja 
ostatniego okresu przed wy- 
buchem wojny tkwiła według 
mnie, w tem, że przygotowa- 
nia ze strony przestępców czy 
nione były w ' tajemnicy, że 
swe zbrojenia pokrywali oni 
pięknymi frazesami o pokoju, 
Pacyfiści mogli przy tem tylko 
wzdychać imodlić się, Przy okazji 
próbowali oni opanować nie- 
pokojące ich myśli, wmawiając 
sobie, ża taka potworność, jak 
wojna światowa, jest niemożli- 
wością. Ale w polityce west- 
chnienia i modły są słabą bro- 
nią.  Imperjalistycznym klikom, 
zbrojącym się do wojny, udało 
się, drogą kłamliwej propagan- 
dy, pozyskać masy dla swoich 
celów, 

Mojem najgłębszem życze= 
niem, jak powiedziałem, jest, 
aby historja się w tym wypad- 
ku nie powtórzyła. Pragnę 
przedewszystkiem, aby pokojo- 
we elementy i szerokie masy 
ludów na całym świecie nie 
dawały już wiary  ponętnyu 
frazesorm na temat pokoju, ale 


j|z najczynniejszą energję prze- 


ciwstawiły się groźbie wojny 
Z temi życzeniami żegnami 
przyjaciele! 


A. P. Rosengolc. 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego* 
do „GRAND-KINA" 


Ważny na dzień 15 czetwca 1927 


W programie obraz: 
Gwałtu, co się dzieje! 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 
biletów, ważnyci: na wszystkie miei 
sca i seanse do godz.6 po zł 1.50 
po g. 6 pozt 2.00 
"TOM AAS K FEI 


Dziś i dni mastępnych! 
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LYA DE PUTTI 


Orkiestra symfoniczna pod batutą konceritmistrza p. Łidauera. 


w nastrojowym drama- 
cie w i0 aktach p. t.: 


» Pobyt p. Prezydenta Mościckiego w Łodzi 


„Na strunach zmysłów” 


Orkiestra symfoniczna pod batutą koncertmistrza p. Lidauera. 


Ar, Oz 
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Czy wiecie, Że... 


„Ww Londynie zmarł znakomity pisarz 
angielski, Jerome K, Jerome, Przyczyną 
śmierci był krwotok mózgowy. 


„wybrzeże morza Czarnego nawie-' 
dził wczoraj cyklon, 


wości Karnabał walące się domy zabi- 
ły 53 osoby. 


„Znana artystka filmowa Henny Por- 
ten zachorowała ciężko na zapalente 
stawów. Stan chorej jest poważny, je- 
dnakże niebezpieczeństwo nie grozi jej 
życiu 

„w Chicago pięciu skazanych na 
śmierć złoczyńców podczas ucieczki sto 
czyło walkę z dozorcami. Jeden z wle- 
źniów został zabity, trzech odniosła 
rany, lecz jednemu udało siłę zbiec. 


«Ww Porta Alegro (Brazyłja) kiłkuna- 
stu żołnierzy, niedopuszczonych wraz 
ze swym dowódcą na salę tańca, rozpo- 
częło. na rokaz dowódcy, strzełanłinę, w 
rczultacie której 13 osób zostało zabi- 
tych, a 27 odniosło rany, Wszystkich 
żełnierzy aresztowano. 


„w New Port News (Wirgłnja) spadł 
objęty płomieniami aeroplan woiskowy. 
Znaleziono zwęglone ciała dwóch ofice- 
Tów. 


„amerykański transportowiec „Hau. 
mont" przybył do Szanghaju, mając na 
pokładzie 1150 marynarzy, 25 tanków 0- 
raz eskadrę lotniczą, 


«duński parowłec „Hugo“ zatonął w 
irodze do Kopenhagi. 22 osoby utraciły 
ycie, 


— © — 


Tumuli więźniów 
w Grodzisku 


Z Warszawy donoszą: 


W Grodzisku przyszło wczoraj 
do burzliwych awantur w tamtej- 
szem więzieniu, w którem przelby- 
wa przeszło 80 więźniów, Spowo- 
dcwał je znajdujący się pod śledz- 
twem aresztant Michał Karpiński, 
oskarżony o szenęg kradzieży, do- 
konanych w Milanówiku, 


Karpiński od samego rana awan 
turował się o lepsze jedzenie, 

Gdy na obiad dozorca Walenty 
Piskorski przyniósł barszcz, Kar- 
piński zażądał mileka, Wywiązała 
się głowna utarczka, w czasie któ- 
rej więzień wylał gorący barszcz 
na tparz dozoncy i dotkliwie go 
pcpźrzył, 

Aresztant począł się nastepnie 
awanturować, rozebrał piec w ce- 
li i przygotował sobie cegły, jako 
ewentualne pociski, 

Wejście do celi zalbarykadował, 
Operował też nożem, który nie- 
wiadomo skąd znalazł się w jego 


posiadaniu, 


Żądamiu wydania noża Karpiński 
odmówił, oświadczając, iż odda 
nóż, gdy do więzienia przyjdzie 
prokurator. 

Po południu wyprowadzono 
więźniów na spacer. Rozpoczęła 
się propaganda zająca ze 
stnony kilku aresztantów. Gdy 
więźniowie wrócili do cel, wybu- 
chły awantury na większą skale. 

Aresztanci zaczęli łamać me- 
ble i demolować urządzenie, 

Równocześnie przed budynkiem 
więzienia zebrał się tłum, liczący 
około 1.000 osób. Sytuacja zaczy- 
nala być poważna. 

Naczelnik więzienia p. Caba- 
norwski wezwał pomocy policji 

Zaalamnowane posterunki w 
Grodzisku, Żyrardowie, Milanów- 
ku i Błoniu wysłały swoje rezer- 
wy, Również z Warszawy przybył 
mały oddział policjantów. Tłum 
zgromadzony przed więzieniem 
rozproszono, przyczem 8 osób zo- 
stało aresztowanych, 

Wieczorem około godziny 8 
przybyli do Grodziska reprezen- 
tanci władz z Warszawy z proku- 
ratorem Wóycick'im na czele. 

Prokurator wszedł do celi Kar- 
pińskiego. Aresztant uczynił za- 
dość wezwaniu p. prokuratora 1 
nóż natychmiast oddał. 

Równocześnie w całem więzie- 
niu nastąpiło uspokojenie, 


, Karpińskiego poddano badaniu 
lekarskiemu, gdyż zachodzi podej- 
rzenie, iż jest on umysłewo anor- 


mialny- 
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Król przestworzy w Nowym Yorku 


ską z orkiestrami i rozwiniętymi 
rymi posu- 
wał się samochód Lindbergha, kie 
trujący się dą pałacu rady miej- 


„skiej, dokąd przybył o godz, 2 pp. 


W City-Hallu Mayor Nowego Jor- 
ku wręczył Lindberśóhowi dyplom 
„ambasadora lotnictwa amerykań- 
skiego”, W parku Centralnym No 
wego Jorku gubernator stanu no- 
woj o p. Smith wręczył Lind 
berghowi najwyższy medal zasługi. 


NOWY JORK, 14 czerwca, 
(PAT). Dziś wieczorem Lindbergh 
podejmowany będzie przez władze 
miejskie bane rey ma być 
większy wszystkich dotychczas 
wydanych, W bankiecie weźmie 
udział 3,000 uczestników z burmi- 
strzem miasta i gubernatorem sta- 
nu Nowego Jorku na czele, 


„Warsz. koresp, „Głosu Polsxie- 
go” (St. Gr.) telefonuje: 


Dowiadujenty się, że na najbliż- 
szem posiedzeniu rady ministrów 
w nadchodzący piątek rozważane 
być mają wniosk:, ściśle związane 
z pożyczką, a mianowicie projekt 
zmiany statutu Banku Polskiego, 

Jak słyszeliśmy w związku z 
tem prezes Banku Polskiego, p. 


Zniżka mąki pszennej i żytniej 


nastąpi niebawem na 

Warsz. koresp, „Głosu Polskie- 
go" (St. Gr.) telefonuje: 

Zę Lwowa donoszą nam, że w 
urzędzie wojewódzkim odbyła się 
konferencja pod przewodnictwem 
wojewody Garapicha z udziałem 
reprezentantów przemysłu młynar 
skiego małopolskiego i posła Ber- 
narda Hausnera, 

Na konierencji tej młynarze o- 
świadczyli, że wobec tendencji 
zniżkowej, którą wykazuje żyto o 
kmiżą ceny mąki żytniej 
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Rakiety świetlne 
Nungessera? 
QUEBERG, 14 czerwca, (PAT). 
W dniu 12 b, m, około godz, 8-ej 
wiecz, w okolicy rzeki Bagueney 


«| w północnej części prowincji Que- 


ben pewien leśniczy zawważył ra- 
kiety, wypuszczane w odstępach 
3 minut, Przypuszczają, żę ra- 
kiety te mogą być sygnałami, da- 
wanymi przez Nungessera i Coli, 
Oprócz leśniczego wzmiankowane 


Podniehny więc 


bohaterów 


LONDYN, 14 czerwca, 
Otrzymano tutaj 
lotnika Chamberlina, że na wypa 
dek, gdyby kapitan Byrd przybył 
do dnia 25 czerwca do Londynu i 
był gotów do drogi powrotnej, 
Chamberlin wyruszy w dniu 25-g0 
z lotniska pod Londynem do No- 
wego Jorku, Zamiarem Chamber- 


wiadomość od! 


(ATE).| musiałoby zamrzeć 


twach jest Twój syn obok mojego, 
a niewzruszona jest moja wiara w 
ich powrót do domu, Już dawno 
moje serce, 
gdyby serce mego Syna na zawsze 
bić przestało,,, 


Nie płaczę; tylko czasami ciem» 
no mi w oczach na myśl, że nasi 
chłopcy może ciężko walczą, cier- 
pią i nas wzywają; a my, dwie sta- 


lima jest talrże prosić Lindbergha, a| Te matki, nic dla nich uczynić nie 


by wyleciał naprzeciw, wówczas 
wszyscy trzej transatlantyccy lot- 


nicy równocześnie lądowaliby w 
Nowym Jorku, 


Mafczyneę Serca 


List matki Nungessera 
do matki Coliego 


W tych dniach znowu nadszedł 
list do Marsylji, do starej mateczki 
Coliego, z Paryża od matki Nun- 
gessera, Czytamy w nim: 

„Od czasu, gdy oni odjechali, 
istnieje między nam; wspólnota 
serc, W moich codziennych modii- 


a arie jeszcze 4 osoby, 
est zupełnie nieprawdopodob- 
ne, aby w okolicy, w której rakie- 
k te były wypuszczane, mógł się 
znajdować ktokolwiek poza tra- 
perami indyjskimi, Rakiety były 
nowoczesne. 

Jest rzeczą możliwą, że Nunges- 
ser i Coli, zmuszeni do opuszcze- 
nia się na ziemię, zabłądzili w o- 
dleśłych lasach, 

prowincji Queben wyda 
ły polecenie, aby cały personel le- 
he podjął jaknajbardziej czujne 
obserwacje. 
Karpiński, przygotował zwołanie 
w najbliższym czasie nadzwyczaj- 
nego posiedzenia  akcjonarjuszy go” (St. Gr.) telefonuje: 
Banku Polskiego, Wczoraj o godzinie 7 min, 30 

W dniu wczorajszym nadeszła|j po południu przybył do marszałka 
depesza z Paryża, zawiadamiają-| sejmu p, Rataja szef gabinetu mi- 
ca, iż p, Feliks Młynarski zakoń-| nistra spraw wojskowych, ppułk, 
czył szcześliwie swą misję w Pa-| Beck 4 doręczył marszałkowi na- 
ryżu i dzisiaj, we środę, powraca ;stępujące zarządzenie prezydenta 


Koresp, warsz, „Głosu Polskie- 
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Pożyczka ostatecznie sfinalizowana 


Przystępujemy do zmiany statutu BankuPolskiego 


o polskiego, 


YCH nasladonnteta! 
Użysam stale tylko oryginalną 


SOLJANA J 
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Warszawa , OGRODOWA / ; 


I Do nabycie » aplebach, SRÍ aplocznych 
i perfurmeryach 


do Warszawy, 


terenie calej Rzplitej 
3 grosze, to jest do 72 groszy za 
kilo 60 proc, mąki żytniej, Pocią- 
śnie to za sobą odpowiednią zniż- 
kę cen chleba, które zaczną obo- 
wiązywać w najbliższym czasie, ` 
Równosześnie i ceny mąki pszen 
nej będą obniżone przez młynarzy 
o 2 grosze na kilo, t. j. do 94 gro- 
szy za kilo 40 proc, mąki pszennej. 
Zniżka ta, jak się dowiadujemy, 
będzie obowiązywać dla Rzplitej, 
a nie tylko dla województwa mało 


Fl—rsbp 


| zn A O Qa "r >) [— M c al  A 4 0 mm 
|--na w hm a ZA 


Rzplitej: 

„Na podstawie art, 25 konstytu- 
cji zwołuję sejm do miasta sto- 
łecznego Warszawy na sesję nad- 
zwyczajną, Termin otwarcią sesji 
wyznaczam ma dzień 20 czerwca 
1927 roku, Podpisano: prezydent 
Rzplitej J, Mościcki, Prezes rady 
ministrów J, Piłsudski, Warsza- 
wa, dn, 14 czerwca 1927 r,”, 

Po doręczeniu tego aktu ppułk. 


możemy, Ale wszelki ból zniknie 
nagle, jak sen, śdy znowu będzie- 
my mogły przytulić ich do naszych 
piersi. I dlatego musimy być silne, 
nieprawdaż?“ 

„La mamen de Nungesser“ 
brzmi podpis na liście, Nie ulege 
wątpliwości, że matka Nungessera 
nie jest kobietą małego serca, 


LONDYN, 14.6. (ATE) Władze 
policyjne w N.-Jorku oceniają licz 
bę uczestników we wczorajszej u 
roczystości urządzonej na cześć 
Lindbergha na 4 miljony osób. 


Sejm zbierze się 20 czerwca 


Sesja nadzwyczajna odbędzie się na własne 
życzenie suwerenów 


Beck zakomunikował marszałkowi 
Ratajowi, że premjer marszałek 
Piłsudski chciałby w czwartek lub 
w piątek odbyć z nim konferencją 
w sprawie programu prac sesji 


nadzwyczajnej, 


W kołach parlamentarnych wy 
wołał wczoraj pewne zdumienie 
fakt, iż zwołano tylko sesję sef 
mu; a jak wiadomo, według kon- 
stytucji, wszystkie projekty ustaw 
uzyskać muszą sankcję obu izb. 

Dodać należy, że rząd żadnych 
projektów ustaw dla izb obecnie 
nie posiada, aktualne sprawy wszy 
stkie decyduje za pomocą dekre- 
tów, a życzenie zwołania sesji po- 
chodzi wyłącznie od sejmu. 


Djcowie st. m, Warszawy W rozsypce 


Stała większość okazuje się niemożliwą 


Warsz, koresp. „Głosu Polskie- 
go” (St, Gr,) telefonuje: 

Wbrew zaprzeczeniom jednego 
z pism warszawskich, wybory 
miejskie w Warszawie zostały za- 
twierdzone, Prezydent miasta o- 
trzymał już wczoraj o tem urzę- 
dowe zawiadomienie ministerstwa 
spraw wewnętrznych, upoważnia- 
jące go ania pierwsześo po 
siedzenia nowej rady miejskiej, 
Ministerstwo jednocześnie zwraca 
uwagę, że nowy magistrat winien 
być szybko ukonstytuowany, gdyż 
koniecznem jest uchwalenie zale- 
głeśo budżetu na rok 1927-28 

W związku z tem dowiadujemy 
się, że pertraktacje międzyklubo- 


we w sprawie utworzenia stałej 
większości na terenie nowej rady 
warszawskiej ostatecznie się roz- 
biły, 
"Good toczą się rokowania 
nad wspólnemi kandydaturami do 
prezydjum rady miejskiej magi- 
stratu. Możliwość osiąśnięcia w 
tei sprawie porozumienia istnieje, 
ponieważ w grupie radnych z ra: 
mienią „Kopsa“ niema jednomyśl- 
ności 

Radni, stojący na platformie go- 
spodarczej, z panami Ponikowskim 
i Minkiewiczem na czele, skłonnt 
są do kontaktu z innemi ugrupo- 
waniami. 


Przed sądem doraźnym 


stanie Starczewski, morderca Ciszktowei 


Jak się dowiadujemy, zostało w dniu wczo« 


rajszym postanowione, 


że Stefan Starczewski, 


sprawca morderstwa popełnionego przy ul.Rzgow 
skiej na osobie Amalji Ciszek, stanie przed sądem 


dorażnym. 


Co do Ciszka i kochanki 
decyzja, w jakim trybie sądzeni bedą, 


skiej, 


Wieczorkowa 
zas 


jego, 


padnie dopiero po ukończenie śledztwa. 


Dochodzenie w tej sprawie zakończone zo 
stanie jeszcze w bieżącym tygodniu. 


Sędzia śledczy ma 


o tyle utrudnione zada 


nie, że Wieczorkowska, jak również Ciszek, odmas« 


wiają wszelkich zeznań, 


twierdząc, że ze zbro= 


dnią nie mają nic wspólnego. 
Innej wręcz taktyki trzyma się morderca; 


który szczegółowo opowiada, jak planował 


konał zbronię. 


i wys 
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TEATR, MUZYKA i KINO 


Pieśń skończona... 


W tragiczny sposób zakończył życie 
fetowany ongiś płańista Francis Grier- 
son w wieku lat 79, W Los Angelos, 
gdzie ostatnio zamieszkiwał, znalezio- 
no iego trupa w mieszkaniu przy forte- 
pianie. GrierSpn zmarł z głodu. Sławny 
człowiek, który w swoim czasie zara- 
biał olbrzymie pleniądze, nie posiadał na 
starość środków, potrzebnych do zaspo- 
kojenia elementarnego głodu, Grierson 
był przyjacielem Ryszarda Wagnera, 
Wiktora Hugo i Flauberta. We wszyst- 
kich większych stolicach Europy dawał 
on koncerty, zawsze wyprzedane: do 
ostatniego miejsca, 


W późniejszych czasach zajął się ii- 
Iczofją i polityką, W paryskich i londyń- 
skich salonach podziwiano go, jako au- 
tora prac filozoficznych i studjów kry- 
tycznych z dziedziny literatury 1 sztuki. 

Jednak już od dwudziestu lat niewle- 
le się o nim słyszało. Wyemigrował do 
Ameryki i pędził tam naozgół żywot sa- 
motnika, 

Majątek powoli topmłał i przed nie- 
dawnym czasem Grierson mustot zwró- 
cić się 0 wsparcie do towarzystw do- 
broczyrmych, dła których dawał ongiś 
wiełkie koncerty. 


W ostatnich dniach przed śmiercią 
nędza jego była tak wlełka, że musłał 
zanieść do łombardu złoty zegarek, ofia- 
rowany mau przez króla Edwarda VII. 
Była to ostatnia z pośród drogocennych 
pamłątek, takte posladał. 


"Z" Ralph. 

Bernard Shaw, który już od szeregu 
lat pracuje nad wielkiem dziełem o 50- 
cjaliźmie, zakończył prace, tak że stu- 
dium w najbliższym czasie ukaże się ną 
półkach księgarskich Londynu. Pozatem 
Shaw pracuje nad nowym dramatem, 
Będzie to historyczna tragedja, po- 
święcona osobie św. Franciszka z Assy- 
żu. 

— o — 


TEATR MIEJSKI, 

Dziś, środa, ostatnie w sezonie przed- 
stawienie barwmej, efektownej kotmedji 
niemieckiej „W RAJSKIM OGRODZIE" 
ze świetną w roli głównej Stefanią Jar- 
kowską. Ceny najniższe (od 50 gr. do 3 
zł. 50). 

Jutro, czwartek, oraz w dalszym cią- 
gu w piątek ostatnie powtórzenia sen- 
sacyjnej sztuki amerykańskiej „KOBIE- 
TA, KTÓRA ZABIŁA". 


TEATR LETNI. 

Dziś t dmi mastępnych, o godz. 8 m. 30 
bardzo zabawna komedjo - farsa ame- 
rykańska „POTĘGA REKLAMY“ w wy 
konańłu pp.: Dzłiewońskiej,  Horeckiej, 
Bielicza, Krotkego, Mrozińskiego, Szu- 
berta i Wilczkowskiego. 


„TRĘDOWATA* W TEATRZE W SALI 
GEYERA. 

Jutro, w czwartek, wchodzi na afisz 
drugiej sceny popularnej głośna sztuka 
w 6 obrazach „Trędowata”, która w te- 
atrze przy uł. Ogrodowej cieszyła stę 
przez trzy tygodnie przeszło niebywa= 
lem powodzeniem. „Trędowata* grana 
będzie jutro, w czwartek (święto), po 
południu F wieczorem, w piątek i do 
niedzieli włącznie, 


BENEDYKT HERTZ 


„BU 


(Dokończenie) 

— Bwe,,, bue..— zabełkotał nie- 
szczęśliwy, a twarz wykrzywiła 
się -— niewiadomo — karykatural- 
nym uśmiechem, czy przeraże- 
niem, 

Żona starannie wytarła mu usta. 

— Chodźmy — rzekła — niech 


tu ma ciszę, 


Łypał za niemi niespokojnem o- 
kiem, aż znikły za drzwiami, Wy- 
tężył słuch, Rozmawiały. Ale, w 
nosce, widać, o jego spokój, mó- 
wiły ledwo półgłosem — tak, że 
pojedyńcze słowa plątafy się w 
szmer niezrozumiały, 

Co one tam gadają?.. Co?... 

A nuž ta dziewka zacznie pa- 
piać? U niej © to nie trudno. 

— Tyle lat żyje pani na świecie 


TEATR POPULARNY. 

Dziś wieczorem nieodwołalnie po raz 
ostatni na scenie przy ul. Ogrodowej 18 
„Trędowata”, 

Jutro, w czwartek (święto), po połu- 
driu i wieczorem melodyjny pełen wer- 
wy i życia wodewił „Nitouche“ (Niewi- 
matko), grany na scemie popularnej po 
raz pierwszy. Nowe dekoracje. Prze- 
śliczna muzyka. Ceny miejsc znńiżone. 


JUTRZEJSZY WYSTĘP 6-LETNIEJ 
TANCERKI. 

Jutro, t. j. w czwartek, odbędzie się 
o godz: 4-ej po południu w sali Filhar- 
monji pierwszy występ młodziutkiej, bo 
zaledwie 6 lat liczącej, fenomenalnej 
tarcerki, Musia Daiches jest dzieckiem 
nawskroś muzykalnem i posiada nie- 
zwykle żywe poczucie rytmu i ekspre- 
sji ruchu. Na program występu Must 
Dajchesówny wybrane zostały następa- 
jące utwory. Taniec węzierski Liszta, 
Taniec wiosny Griega, Taniec sierotki 
Saint Saensa, Taniec chasydzki Zam- 
sztejgmana, Serenada Fucika, Moment 
musical Schuberta, Walc Chopina, Łzy 
Satza, Taniec marynarzy, Taniec Ani- 
try Griega, Preludium (Wiza chorej) 
Chopina, Śmierć lalki Satza, Shimmy 
wschodnie  Ceseka, oraz Wale „Mu- 
sieka". Występ tego fenomenalnego 
dziecka obudził w mieście naszem wtel 
kie zainteresowanie, to też wątpić nie 
należy, że sala Filharmonii wypełntona 
będzie po brzegi. W niedzielę, o godz. 
4-ej po poł. odbędzie się drugi i osta- 
twi występ. Udział w koncertach bierze 
artysta teatru miejskiego, Jan Mroziń- 
ski, a przy fortepianie zasiądzie prof. 
Jakób FHirszield. 

— $ = 


liczta humoru 
w „Ddeonie” 


Ostatni program w „Odeonie” 
odbywa się pod znakiem home- 
rycznie wybuchającego śmiechu, 
który w dwóch arcywesołych ko- 
medjo-farsach amerykańskich nie- 
cą mistrzowie tej miary, co uròcza 
Colleen Moore i niezrównany 
Raymond Griffith, 

,„,Narzeczonej z danc'agu' 
maniy d? cie przemiłego podlotka 
który z za lady ojoowskiego skle- 
pu wiktusłów, wydostał się na 
szeroką +renę sali tanecznej, na 
której niepodzielnie króluje chav- 
teston, 

„żongler miłośc", uosobiony z 
ośromną siłą komiczną przez Ray- 
monda Grffitha, porywa grobe- 
skową  wielobarwnością sytuacji 
zgoła nieprawdopodobnych i w 
splocie zabawnych, iście amery- 
kańskich nieporozumień, odsłania 
niefrasobliwy humor yankesów, 
który i nam osładza udręki zimne- 
ŝo i dźdżystego lata, 

bie brawurowe komedjo-farsy 
zyskały callkowity aplauz licznej 
publiczności i śmiały zalecić je 
można, jako niezawodny środek 
kuracyjny dla tych, którym życie, | 
wraz z jeśo otmi, pieszą e 
obrzydło, Najzatwardzialszy despe! 
rat śmieje się do rozpuku, a to 
najważniejsze! 

Muzyka, jak zawsze w „Odeo- 
nie”, bandzo dobra i udatnie do- 
stosowana do wesołej tneści obu 


przemiłych filmów, 


BER" 


i w talkie rzeczy wierzy!., — do- 
leciało nagle z drugiego pokoju. 

Po tych słowach Franka zachi- 
chotała cymicznie, 


— Moje dziecko, taka młoda, a 
już tak sceptyczna, To nieładnie— 
mówiła żona głosem doświadcze- 
nia i mądrej wyrozumiałości. — 
Ludziom trzeba wierzyć. Ludzie 
nie są wcale tacy źli... Jeśli pani 
trafi kiedy na takiego mężczyznę, 
jak ja trafiłarn.., 

Chichot Franki, który zaczynał 
się juź rwać, nozdygotał narowo, 
jak naciśnięty dzwonek, i zagłu- 
szył dalsze słowa matrony. 

— Bue!.. bue!.., bue!,.. — ryczał 
chory, Ryk jego cichł, głuchł, za- 
mieniał się w świszczące rzężenie, 


Za czterokonnym  karawanem, 


„Nasza bolączka” 


w kinoteatrach „Apollo' 
i „Corso 


Dawno już nie pamiętamy na e- 
kranach łódzkich obrazu o tak 
fascynującej treści, nagromadzenia 
niesłychanie mocnych efektów, 
trzymających przez cały czas wi- 
dza w napięciu, a jednocześnie 
posiadającego głębokie znaczenie 
społeczno - wychowawcze, 


Obraz p. t „Nasze bolączki”, 
który wyświe 
kinoteatry „Apollo“ i „Corso ma 
za temat przeżycia nieszczęśli- 
wych ofiar infekcji wenenycznej t 
z całą plastyką, a zupełnem po- 
minięciem momentów  drastycz- 
nych, widz postawiony jest oko w 
oko z nagą prawdą życiową, 

Dramat ten, ze względu na nie- 
słychanie ważne cele społeczne, 
wyświetlony został pod protekito- 
ratem władz amerykańskich, któ- 
re nie szczędziły sił, kosztów i 
trudów, by dać dziełu należytą i 
poważną oprawę przy podlkreśle- 
niu momimentalnych scen, któne 
stawiają obraz ten w nzędzie ar- 
cydzieł kinematografiki społecz- 
nej. | 


Władze nasze wyszły ze stu- 
sznych założeń, zezwałając na wiy- 
świetlanie tego obrazu dla męż- 
czyza i kobiet oddzielni«, by udo- 
stępnić pouczający film  najszer- 
szym warstwom bez żadneg >» skrę 
powania pojęciami zbytniej prude- 
rji, czy zgoła fałszywego wstydu, 

Publiczność łódzka odniosła się 
do filmu p, t. „Nasze bolączki” z 
powagą i dużem zainteresowa- 
niem, czego dowodem są od dwu 
dni wypełnione seanse w kino- 
teatrach „Apollo i „Carso''. 

Jako uzupełnienie programu po- 
dano arcyucieszną, nekordowo - 
amerykańską farsę z Bebe Daniels 
i Griffithem p. t „Harem mężów”: 


— 


Nr. 162 


Letnie obozy wychowania fizycznego 


Procedura zgłaszania się i warunki 
przyjęcia 


Rozkazem M. S. Wojsk. Państw.| wszechnych, słuchacze wyższych 
urzędu W, F. i P, W. L, 602-P.W,|zaktładów naukowych oraz niesto- 


D. O, K. Ne, IV, organizuje w 2 
terminach mastępujące obozy wy- 
chowania fizycznego. 

W pierwszym terminie t. į} od 
dnia 11 lipca do 15 sierpnia b, r. 
3 (trzy) obozy, z tego po jednym 
dia nauczycieli szkół powszech- 


tlają  jednocześniej nych, dla związku strzeleckiego i 


niestowanzyszonwych, względnie kl. 
sportowrych. 

W drugim tenmimie od 15 sienp- 
nia do 1 września b, roku obozy 
dla młodzieży robotniczej, 

Ze względu na z góry olkneślo- 
ne stany, jakie mogą znajdować się 
w obozach, dowódca okręgu kor- 
pusu przyznał dla poszczególnych 
obozów następujące ilości uczest- 
ników z miasta Łódź i powiatów 
Łódź, Łask, Sieradz 4 Wielim: 

dla nauczycieli szkół powszech- 
nych 30 miejsc, 

dla instruktorów związku strze- 
leckiego 10 miejsc, 

dla niestowarzyszomych — 50 

dia młodzieży rzemieślniczej — 
110 miejsc, 

Kandydaci do obozów letnich 
winni zgłaszać się do oficerów P, 
W, pułków, a więc do 28 p. S, K; 
ul, Leszno nr. 9, 31 p. S. K., ulica 
Konstantynowska nr, 64, względ- 
nie do oficerów instnukcyjnych na 
powiatach w godzinach służbo- 
wych od 8 — 13e}, 

Do obozów instruktorskich przyj 
mowani mogą być kandydaci na 
instruktorów stowarzyszeń P, W. 
organizaci i klubów W, F, i spor- 
towych, natczyciele szkół po- 


Nowości wydawnicze 


— „Pogoda i równowaga wewnetrzna 
— to cechy zasadulcze twórczości Cze- 
kalskiego. Cechy łe zawdzięcza zaś on 
temu, że umie kochać'— pisał Zdzisław 
Dębicki z okazji pierwszych jego nowel, 
wydanych pod wspólnym tytułem „Naj-. 
ukochańsze miasto“. Tym razem Eusta- 
chy Czekałski daje czytelnikowi w po- 
wieści p. t „PROSTE DROGI“ obraz 
współczesnych stosunków studenckich, 
na którego tle narysowana jest z opty- 
mizmem t sentymentem miła postać miło 
dzieńca, kroczącego w życiu „prostemt 
drogami”, (Nakład _ „Gebetknera i 
Wolffa“. Cena zł. 3.50) 


—Nowy tom FERDYNANDA GCETLA 
p. t. „Humoreski* obejmuje sześć bar- 
dzo dowcipnych opowiadań: „Ostatni 
bój“; „Dziecko, które zabili“; „Ciężka 
przeprawa z ciężkim atletą'; „Korespon 
dencja z korespondentem"; „Wyprawa 
na Bimbabuja* (te trzy — „Z teki re- 
daktora sportowego”); wreszcie „Mój 
mąż umiera“, Humor Goetla jest humo- 


rem pierwszej jakości, wprawnie postu- 
gującym się groteskowością sytuacji tł 
satyrą. Wybitne zdolności narracyjne, 
celowa i umiejętna konstrukcja, przeko- 
nywująca 1 prawdziwa psychologja 
przedstawionych postaci — składają się 
na zalety wybitnego talentu, które w 
tak krótkim czasie wysunęły Goetla na 
czoło obecnej generacji pisarzy. (Nakład 
„Gebethnera i Wolffa“. Cena zł. 5—). 


— Nowa książka autora „Białych no- 
cy“, ZDZISŁAWA KLESZCZYŃSKIE- 
GO, nosi tytuł „Romans na wsl“, Po- 
wieść ta napisana jest barwnie i żywo, 
odznacza się wiełkiemi zaletami  pisar= 
skiemi autora. Za tło powieści autor wy- 
brał nowoczesny dwór wiejski, Przeży- 
cia bohatera powieści, podane bardzo 
treściwie, niemniej jednak obfitują w 


WAtcZYSZEM, | 75a 

Kandydaci mają złożyć dekłara- 
cję, że po ukończeniu obozu będą 
pracować jako instruktonzy w sto» 
warzyszeniach lub pod kierunkiem: 
oficerów P, W, wzgl, kienowni- 
ków W, F, 

Wszyscy kandydaci, by zostać 
powołamymi do obozów muszą 
przedstawić świadectwo lekarskie 
lekarza wojskowego, szkolnego 
lub komunalnego, że stan ich zdro 
wia odpowiada . wymaganiom ka- 
tegorjj „A“ że pozwala znieść 
warumki Życia obożowego, oraz 
złożyć zobowiązanie, iż w razie 
wykluczenia z obozu lub opuszcze 
nia go bez ważnej przyczyny go- 
towi są zwrócić władzom wojsko- 
wym koszta przejazdu i wyżywie- _ 
nia. 

Zobowiązanie takie za niepełno. 
letnich slładają ich rodzice lub © 
piekunowie. 

Treść zobowiazania: 

er m4 p. 2 -2 dnia > AS 

„Nimiejszem zobowiązuje się do 
zwrotu kosztów przejazdu i ko 
sztów wyżywienia, obliczonych 
przez władze wojskowe w wypad- 
ku samowolnego opuszczenia o- 
bozu przezemnie (mego syna, cór- 
ki, wychowanka) hub wydalenie z 
obozu w drodze postępowania dy- 
scyplinarnego komendanta obozu 

(czytelny podpis) 
stanowisko społeczne, 

dokładny adres", 

Pozatem kandydaci winni wyka- 
zać się następującymi wynikami 
prób i sprawności fizycznej: bieg 
100 mir, nie wyżej 15 sekund, skok 
wzwyż powyżej 110 com, skok 
wdał powyżej 375 om, rzut grana- 
tem (ręką prawą i lewą) razem 
ponad 45 m., granica wieku od 18 
do 30 lat. 

Do obozów kandydaci, sakiwa- 
kfikowani przez ofic, instrukcyjn. 
wzgl. P. W. odjadą zwartym tran- 
sportem na podstawie rozkazu wy- 
jazdu, Zabrać ze sobą winni co- 
najmniej ze 2 koce, 2 prześciera- 
dła, przybory do jedzenia, mycia, 
własna bielizmę, oraz wszelkie po- 
trzebne im przedmioty. Do ćwi- 
czeń — 2 pary spodenek sporto- 
wych 1 pantofle gimnastyczne oraz 
kostjum kąpielowy. 

Kandydaci odpowiadający tym 
wymaganiom winni zgłaszać się w 


momenty silne. Język Kleszczyńskiego jaknajkrótszym terminie, nie póź- 


jest czysty, dźwłęczny i barwny, bez 
tarich efektów jałowej rozwiekłości. 
(Nakład „Gebethnera i Wolffa“. Cena 
zł. 350), 


popnzedzanymi dwoma białymi 
szmurami kapłanów, nabożnie pe- 
stępował tłum.  Przeważali pano- 
wie i panie z towarzystwa, Tuż 
za wozem,  dźwigającym trumnę, 
wieńcami zanzuconą, szła, osłonię- 
ta czarnym welonem, pani Bohda- 
nowa, Bezsilnie zawisła na ramio- 
nach dwu prowadzących ją męż- 
czyzn i co chwila przyłktadała bia- 
łą chusteczkę do ust, by wtłoczyć 
w nie z powrotem wciąż wyrywa- 
jące się łkanie. 

Na samym końcu orszaku, tuż 
przed sznurem samochodów i ka- 
ret, dreptała Franka, Miata ciem- 
my pożyczony kapelusz $ wielki 
smutek na niemalowanej dawno 
twarzy. Smutno jej bylo, strasznie 
smutno, „Gość” umarł, a żoną za- 
płaciła tylko za pielęgniarstwo. 
Dziewczyna nie miała senca wszyst 
kiego jej powiedzieć i zażądać pie 
między za... tamto. Ale tego poży- 
czonego kapelusza już nie odda. 
Niema głupich. 


Na którymś rogu wsiadła do 


niej jednak, jak do dnia 28 czerw- 
ca b. roku u odnośnych oficerów 
P, W. względnie instrukcyjnych. | 


| c w dA 


tramwaju, żeby kondukt wyprze-| rodowej. Że niby zmarły był jej 
dzóć i znaleźć się zawczasu jalknaj-| filarem i że miał jeszcze dużo do 


bliżej grobu, 


zrobienia, ale śmierć okrutna wyr- 


Było bardzo ładnie, Chór Spie-| wała go z grona, i że powszechny 


wał, a potem mowy. Nie wszystko | żał towarzyszyć będzie... 
z nich rozumiała, ale nie szkodzi.|tem tak ładnie powiedział: 


A po- 
Śpij. 


Najpierw mówił elegancki brunet.| druhu, w tej ziemi — że aż się 
Mówił, że zmarły może być wzo-| Franka szczeremi łzami rozpłakała 
wem f że niby takim, jak niebosz-| i musiala sobie nos na boku po- 
czyki, powinien być każdy mąż czy | pudrować, 


nu, Tu Franka wzruszyła ramio- 


Szła wolno cichą aleją. Mijali ją 


nami, „Już ja tam dziękuję za ta-| panowie, mijały panie, Zauważyła 
kiego męża — pomyślała. — Ale|i tego grubasa, co_ostatni mówił. 


niech będzie. Co komu szkodzi, że 


Spojrzał. Bezwiednie zrobiła o- 


go, biedaka, po śmierci pochwa-| ko, Minął, 


la?” 


Nagle obejrzał się. Potem jesz: 


Następnie jakiś dymisjonowany | CZ raz i jeszcze raz... 


generał, z wyczernionetni boko- 


Widać, zapamiętał! A col Spo- 


brodami, opowiadał, jaki to niebo- dobała się, 


szczyk był patrjota i że w Rosji 


Miała wrażenie, że na nią mru: 


bardzo się opiekował „bieżencą-| grat i zwalnia kroku, 


mi”, „Racja — pomyślała Franka 
— porządny bubek!" 

Na końcu wystąpił taki tłuścioch, 
akurat podobniuteńki do tego, któ 
nego wlaśnie grzebano. 
lał jakąś ligę obrońców tężyzny na 


Popatrzyła. na ten bnzuch wydą 
ty, ma ten kark krótki a gruby... 
— Nie trza piaski... — pomyśla 
a — niech się kędzienzawa Zośka 


Zachwa-| pożywi. Jednego mam dosyć 


— KONIEC — 


ra. [0s 


Wiadomości bieżące 


DZIŚ W NOCY DYŻURUJĄ ra- 
stępujące apteki: M, Epsztan 
(Fiotrkowska 225), M, Barioszew- 
ski (Piotrkowska 95), M. Rozen- 
blum [Cegielniana 12), Sukc. Gor- 
feina (Wschodnia 54), J. Koprow- 
ski (Nowomiejska 15) (b) 

„START”, W. piatek, dn. 17 b. 
mies. w lokalu stowarzyszenia 
(Piotrkowska 73) o godz. 8 min. 
30 odbędzie się wieczór dyskusyj- 
my na tem, „Ko: izm jalko 
ni zumienie*, Prelegent art.- 

arz p. K. Mackiewicz. (n) 


P, Z, PIEKARSKI dyrektor 


ństwowego zjum im, M, 
ika w i komunikuje 
nam, że filjalne tej 


PAN WOJEWODA delegowat 
w ny dzisiejszym paca wy 
działu pracy t opieki społecznej p. 
J, Wojotechow: Krako- 


4 


nia budynków szpitalnych pod- 
czas ostatniej katastrofy, 
mieszczone w różnych 
w Krakowie. (p) 

ĆWICZENIA BOTANICZNE od 
będą się w środę, dnia 15 b. m. 
w lokalu towarzystwa przyrodni- 
czego im. St, Staszica, ul. Nowo - 
Targowa 24, o godz. 5 po poł, Ćwi 
czenia prowadzić będzie p. dr. T. 
Rozenblatówna, 


= (za 


jadą pos. Szczerkowski 
i pos. Zerbe 


W przyszłym tygodniu odbędzie 


się w Hambumgu kongres niemiec- 
kich związków Bte e dada a 


następnie w Sztokholmie zbierze 
się międzymarodówka włókienni- 


poseł Zerbe, poseł Szczerkowski i 
Suchy ze Śląska. (b) 


Pobór 
Kto staje dzisiaj? 


W dniu dzisiejszym przed komi- 
sją poborową nr. 1, przy ul. Traw- 
śutta 10. wimni stawić się poboro- 
wi rocznika 1906, zamieszkali w 
obrębie IV komisarjatu policji © 
nazwiskach na litery S od So, T, 
UW A 

Jutro komisje poborowe 
czynne, 

W piątek winmi stawić się przed 
tą komisją poborowi zamieszkali 
w obrębie VI komisarjatu policji o 
nazwiskach na litery A, B, C, 
E F, GA, h LL J.KL 

Przed komisją poborową nr. 2, 
przy ul, Zakątnej 82, winni stawić 
się w dniu dzisiejszym poborowi, 
zamieszkali w obrębie XIII komi- 


nie- 


sarjatu ji o nazwiskach na li- 
tery S, ' 1 W, Z, Ż, 

W piątek winni stawić się przed 
tą isją poborowi, zamieszkali 


w obrębie XIV komisarjatu poli- 
cj! o nazwiskach na litery A, B, C, 
D'E, F: (b) 


A 
STRZEZCIE SIĘ! isai na 
ZĄDAJCIE! tylko 


t| woda 


Wielki mecz bokserski 


Svi, — GŁOS POLSKI — 1927. 


Min. Składkowski w woj. IÓdZKIEM 


Dziś jest spodziewany jego przyjazd do Łodzi 


Jak się dowiadujemy, urząd wojewódzki w Łodzi otrzymał w dniu onegdajszym O- 
koło godz. 10 w nocy telefoniczne zawiadomienie z ministerstwa spraw wewn., że minister 
Sławoj-Skladkowski wyjechał stamtąd o godz. 8 wiecz. na inspekcję do województwa łódz- 
kiego. 

à Wobec tego, wojewoda łódzki polecił natychmiast czynić przygotowania celem pod- 
jęcia min. Składkowskiego. Sekretarz p. wojewody, p. Rosicki, skomunikował się jednocze- 
śnie telefonicznie z ministerstwem, celem zasiągnięcia informacji co do kierunku podróży mi- 
nistra. Okazało się, że minister, opuszczając Warszawę, wspomniał jedynie, że udaje się na 
inspekcję do województwa łódzkiego, nie podając szczegółów co do kierunku podróży. Do- 
piero około godz. 3 w nocy sytuacja się wyjaśniła. Urząd wojewódzki otrzymał bowiem 


go | W tym czasie telefoniczną wiadomość, że pan minister Składkowski przybył onegdaj o godz. 


9 wiecz. do Koła, w towarzystwie swego osobistego sekretarza, p. Zabierzowskiego. 

Ze względu na to, że rhinister przybył do Koła incognito, przyjazd jego był nie- 
spodzianką Około godz, 4 nad ranem wyjechał do Koła celem powitania pana ministra, woje- 
Jaszczołt w towarzystwie sekretarza Rosickiego oraz inspektora | policji wo- 
jewódzkiej, Foerstera. Od samego rana minister w towarzystwie wojewody przeprowadzał 


„|wczoraj lustrację powiatu kolskiego oraz wszystkich gmin na terenie tym leżących. 


Dokładnej marszruty ministra —przewidzieć nie podobna, gdyż szczegółowy plan in- 
spekcji trzymany jest przez ministra w tajemnicy. Jak się dowiadujemy, min. Składkowski 
nie omieszka odwiedzić Łodzi. 

Dokładnej daty przyjazdu z powyższych względów określić nie można. 
możliwą, iż na wstępie w drugim dniu trwania inspekcji, p. minister Składkowski 
do Łodzi. (R) 


Jest rzeczą 
przybędzie 


sa heo e 


Blok inteligencji pracującej 


Czy przy wyborach dorady miejskiej dojdzie do skutku 


Na jednem ze swych posiedzeń, rada okręgowa org. prac. umysło- 
wych postanowiła podjąć akcję, zmierzającą do konsolidacji zrzeszeń 
pracowniczych przy wyborach do rady miejskiej m. Łodzi, z uwagi na fakt, 
iż organizacje te nie miały w samorządzie łódzkim swych przedstawicieli. 

W celu zrealizowania tych haseł konsolidacji pracującej inteligen- 
cji całej Łodzi, rada okręgowa nawiązała ścisły kontakt z poszczególnemi 
organizacjami pracowniczemi, aby zapoznać się z ich stanowiskiem i wy» 
sunąć ewentaalnie wspólne hasła, na których oparta zostałaby akcja przed- 
wyborcza i pod któremi inteligencja pracującej Łodzi poszłaby do wybo- 
rów. Naczelnemi hasłami bloku pracowniczego będzie należyte stanowisko 
wobec zagadnień opieki społecznej, racjonalnej walki z bezrobociem i sa- 
nacji gospodarki miejskiej. Rokowania wstępne nie natrafify na poważniej- 
sze trudności, wobec czego, stworzenie bloku pracowniczego należy uwas 
żać za zdecydowane. Istnieje również możliwość, iż blok ten zgłosi swój 
akoes do jednego z ugrupowaś demokratycznych przy wyborach do rady 
miejskiej. 


; Swiadectwo dojrzałośki 
imponująca rozbudowa Tuszynka HERA y e żele 


Wielkie sanatorium o sześciu pawilonach| w niektórych szkołach łódz 
Na ostaniem posiedzeniu zarzą-| wiedni łatwy dojazd do Tuszynka. kich nie wydawano abiturjentom 


s e świadectw dojrzałości, o ile ci za- 
du kasy chorych omawiano w oży-| Zarząd kasy chorych po dokład- Jegali p a ca a z 
wionej dyskusji projekty rozbudo- 


; nem przedyskutowaniu tych pla-į|plətach za miniony okres. 

wy Tuszynka ı gdzie ma powstać | nów, zatwierdził je w ogólnych za! Obecnie dyrekcje szkół otrzy- 
imponujące swym ogromem i naj- rysach. Szczegółowe plany finan-| mały zarządzenie ministerstwa, 
bardziej współczesnemi urządze-| sowe zarząd przekazał komisji go-|by wydawały świadectwa bez 
niami leczniczo-technicznemi wiel-| spodarczej, która w najbliższym | względu na to, czy abiturjent wi- 
kie sanatorjum kasy chorych dla| czasie przedstawi opracowany | gd, Jest. opłatę za maites a fo 
płucno - chorych i gruźlików. Pro-| przez nią budżet nowych inwesty- 

jekty te referował imż, Szuster, 


ego, że matura jest dokumen- 
cj w Tuszynku. (e) 
który nakreślił olbrzymi plan ro- 


item państwowym, (b) 


'| bót w ich poszczególnych etapach. | ODOOQOOOOOOOOOOGOSEOGOOOGGOGOOGCOC 


Sanatorjum posiadać ma 6 wiel- 
kich przestronnych pawilonów. 
Jeden pawilon jest w budowie, a 
w przyszłym roku oddany zosta- 
rie do użytku wielki pawilon dla 
chorych na otwartą gruźlicę, 

W celu udogodnienia komunika- 
cii z tym ośrodkiem współczesne- 
go lecznictwa, zbudowaną zosta- 
nie szosa, która umożliwi odpo- 


TAJEMNICA BUDUARU 
HRABINY 


sfałszowanej pasty do obuwin, 


najlepszą pastę „ZORZA* | 


ochronioną przed as, to tytut następnej 


rewelacyjnej premiery Luny 


niem banderolą. 


EDEA E | j 15011 


| 
| 
| 


Ewa, 


Obrachunek 
zarządu m. hodzi 
za r, 1926 


Na ostatmiem posiedzeniu magi- 
Stratu rozpatrywany był obrachu* 
nek zarządu m. Łodzi za rok bud- 
żetowy 1926. Oilbrachunek ten za- 
myka się we wpływach sumą zło 
tych 29,405,457,50, w wydatkach 
zaś sumą zł, 27,040,799,26, wobec 
czego saldo kasowe na dzień 31 


grudnia 1926 r, wynosi złotych 
2.364,658,24, 
Zaznaczyć należy, że powyż- 


szym obrachunikiem nie są obięte 
bilanse gazowni miejskiej oraz wy 
działu kanalizacji, 

Pracownicy - ajengi 

kolonialni 
tworzą z inicjatywy Łodzi 
jedną ogólno - krajową 
organizację 

W dniu onegdajszym odbyło się 
w związku pracowników hamdlo- 
wych i biurowych walne zebranie 
agentów branży (kolonjalnej, Na 
zebraniu tem omawiano obecną 
sytuację agentów oraz koniiecz- 
ność konsolidacji tego zawodu w 
jedną wspólną ouyganizację, obej- 
mującą całą Polskę, W tym celu 
zwołany zostaje na nadchodzącą 
sobotę do Warszawy zjazd przed- 
stawicieli związków agentów bran 
ży kolonialnej :z Krakowa, Pozna: 
nia, Lwowa, Katowic, Kielc, Lu- 
blina i Wilna, W związku z tym 
zjazdem omówiono stanowiske 
Łodzi, której przedstawiciele wy- 
głoszą na zjeździe dwa referaty o 
ustawodawstwie socjalnem w od- 
niesieniu do agentów oraz o ko 
nieiczności scentralizowania orga- 
nizalcji pracowniczych agentów na 
wszystkie gałęzie przemysłu į han 
diu, Pozatem rw szeregu mefera- 
tów omówione zostaną warunki 
pracy i płac, ustawodawstwa so 
cjalnego, ulg kolejowych, koniecz- 
ności ustalenia minimum płac o- 
raz sprecyzowania w ustawie g œ 
ficjlistach określenia prawnego a 
genta. (e) 


Surowe kary 


za uchylenie się od 
ubezpieczenia na wypas» 
dek bezrobocia 


Na podstawie porozumienia po* 
między magistratem : funduszem 
bezrobocia, przeprowadzona Z0- 
stanie w przyszłym tygodniu ge- 
neralna kontrola wszystkich bez- 
robotnych na terenie całego okre- 
gu itódzikiego, Kontrola ta ma na 
celu dokładne ustalenie liczby, 
pobierających zasiłki robotników 
oraz usunięcia wszelkich możli- 
wych niedokładności, czy nadu- 
żyć, które surowo będą kafano. 
Równocześnie rozpocznie się reje- 
stracja zakładów pracy, które 
winny pracowników swych ubez- 
pieczyć od bezrobbcia. Specjalny 
aparat kontrolujący vatal ogólna 
liczbę zakładów pracy, a również 
itu w wypadkach ujawnienia nie- 
zastosowania się pracodawców do 
obowiązujących przepisów ustawy 
o zabezpieczeniu na wypadek bez 
robocia stosowane będą surowe 
karv. (e) 


Nowe mafurzystki 


gimnazjum 
Marji Hochsteinowej 


Świadectwa _ dojrzałości otrzymały 
wszystkie uczenice klasy 8-ej, a miano: 
| wicie: Baumgarten Eugenia, Braun Leo- 
| nora Cemach Eugenja, Dubner Helena 
| Elbirt Berta, Fiszman Salomea, Geczyń- 
ska Salomea, Gewirc Dota, Gindburf 
I Fania, Goldstein Salomea, Horowica 
| Hania, Hurwicz Franciszka, Janowska 
Malwina, Kac Marja, Kaliska Celina, 
Korman Bina, Najman Anna, Naiman 
Pines Paulina, Piterman Łucja 
Poznańska Helena, Sochaczewska Mal- 
wina, Strykowską Bela, Szeinwald Sa 


lomea,  Tatarka Celina,  Terkeltaub 
Marja, Wermund Felicja,  Wieruszow 
ska Helena. 


UWAGA! 


Kanifalna farsa erotyczna 
w 10 wielkich akfach. 


występy śpiewaczki operowej 


oraz tancerki 


Heleny Felińskiej 6 Konówny. 
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Dnia 14-go czerwca zmarł w Berlinie 


_ B. P. 
MAKRSYMILJAN ROZENSAL 


profesor gimnazjalny, radny m. Łodzi 
przeżywszy lat 54. 


Pogrzeb 


odbędzie się dziś, 


nieutulonym żalu 


Koszta ufrzymania 
w kbodzi 


W czerwcu znowu 
wzrosną 


Pierwsza połowa czerwca przy- 
niosła naa A cen szeregu arty- 
kułów pierwszej potrzeby na ryn- 
ku łódzkim, W pierwszym rzę- 
dzie podkreślić należy silny 
wzrost cen ogrodowizny i wanzyw, 
szczególnie zaś kartofli Tenden- 
cja zwyżlkowa objęła również mą- 
kę i chleb. Ceny mięsa, które do- 
tąd kształtowały się zwyżkowo, w 
ostatnich dniach ujawniły tenden- 
cję stalszą, co pozostaje w związ- 
ku z mającem wikrótce nastąpić 
mądejściem większych transpor- 
iów bydła mmuńskiego, które po- 
raz pierwszy w tym roku rzucone 
na rynek łódzki, przyczynić się 
ma do powstrzymania dalszej 
zwyżki cen oraz całkowitej ich 
stabilizacji, Tendencje stałe ujaw- 
nia nabiał, który od pewnego cza- 
su nie wykazuje poważniejszych 
zmian, Podrożał również w osta- 
tnich dniach cukier i nieznacznie 
materjały opałowe, Towary kolo- 
mialne posiadają tendencję stałą. 
Ogólnie biorąc, w pierwszej poło- 
wie czerwica ujawnił się wzrost 
cen artykułów pierwszej potrze- 
by, który w ogólnem zestawieniu 
daje wzrost kosztów uttyzymania 
w Łodzi w tym okresie w wysoko- 
ści około pół proc. (e) 


Lołnierz musi 


dnia 15-g0 b. m. w Berlinie, o czem zawiadamiają pogrążeni w 


ŻONA i RODZINA. 


Tragiczne dzieje 9-letniej sieroiki 
SKradziena i sprzedana za 10 złotych wędrownemu ślepcowi 


przez pół roku tułała się z nim po 
jarmarkach i kniejaąch 


W dniu wsozorajszym wydział 
karny sądu okręgowego rozważał 
n'ezwylkle ciekawą sprawę han- 
dlarzy dziećmi. Tło sprawy, =) 
knawające na ZW 

fragment sensacyjnej powieści, 
przedstawia się następująco: 

W jednej ze wsi pod Tuszynem 
zamieszkiwała niejaka Józefa Ję- 
dryszczakowa, kobieta w pode- 
szłym już wieku, mająca na wy- 
chowaniu 9-letnią wnuczkę, 
sierotkę Helenkę Prażmowską. 
W tej samej wsi zamieszkiwał nie- 
jaki Antoni Tarnowski, nader za- 
możny gospodarz, Wobec tego, że 
był bezdzietny, zaproponował Ję- 
dryszczakowej, aby oddała mu He- 
jenkę ma wychowanie, Wyraził 
nawet : 
gotowość adoptowania dziew- 


nki. 

Jędryszczakowa, sądząc, że He- 
lenka nie będzie miała źle u Tar- 
nowskiego, który stynął, jako czło 
wiąjydobrego serca, przystała na 
tę propozycję, Tydzień była He- 
lenka u Tarnowskiego i 


nrzyjąć karabi 


Badacz Pisma Świętego na lawie oskarżonych 


W dniu wczorajszym woiskowy| 
sąd okręgowy pod przewodnie- 
twem sędziego majora k, s. Gra- 
iewskie$o rozpatrywał ciekawą 
sprawę szeregowca 31 putku strz.| 
kaniowskich, Rudolfa Boianow=| 
skiego, oskarżonego o mewykma-į 
nie rozkazu, 

Rudolf Bojanowski z rocznika 
1905 został wcielony do szeregów 
1 przydzielony do 31 pułku strz. 
ken. 

Do chwili, kiedy kompanj: wre- 
ozono broń (karabiny i bagnety), 
Bojanowski zachowywał się bez 
zarzulu. 

Foitem jednak Bojanowski, po- 
dając się za badacza pisma świę- 


teśo i tłomacząc się przepisami 
jego religii, odmówił przyjęcia 
broni. 


Nie pomogly rozkazy, ani groź- 
by i prośby szefa kompanji (za- 
znaczyć należy, że Bojanowskiego 
uswiadamialh w pułku jaka grozi 
mi sankcja karna za niewykona- 
nie rozkazu), Bojanowski uporczy- 
wie twierdził, że noszenie karabi- 
nu jest ogromnym grzechem. 

— Kto chce ;ść drogą Pana Je- 


Kupon ulgowy 
„Głosu Polskiego“ 
do kina „CORSO“ 


Ważny na dzień 15 czerwca 1927 
W programie obraz: 


„Nasza Bolączka 


Kupon daje prawo do nabycia 2-ch 


b letów, ważnych na wszystkie miej- 
sca i seanse po gr. 75 


zusą — mówił — temu nie wolno 
bronić się, 

— Kto mieczem wojuje, ten od 
miecza ginie — powoływał się Bo- 
janowski na naukę Jezusa Chry- 
stusa, 

Z tego też względu władze za- 
rządziły aresztowanie upartego 
rekruta i osadzenie go w aresz- 
cie, 

Na przewodzie sądowym Boja- 
nowski przyznał się do winy, wy- 
jaśniając, że na rok przed pobo- 
rem wstąpił do sekty Badaczy 
pisma świętego, których  religja 
zabrania noszenia broni, 

Przewodniczący: Gdyby na'o- 
oskarżonego napadli bandyci, to 
oskarżony nie broniłby się? 

Oskarżony: Nie, 

Przew.: A gdyby ma matkę o- 
skarżonego napadli żk ludzie i u- 
sitowali ją zamordować? 

Osk,: Także bym jej nie bronił. 

Przew.: Czy wiadomo oskanżo- 
nemu, że Pan Jezus kazał stawać 
w obronie bliźnich? 

Zbadano cały szereg świadków, 
którzy, poza stwierdzeniem stanu 
faktycznego sprawy, dają bardzo 
dobrą opinię o oskarżonym, który 
poza odmową przyjęcia karabinu, 
był obowiązkowy, posłuszny : pra 
cowiiby. 

Po przemowie prokuratora ka- 
pitana K, S, Antoniewicza, który 
wskazywał, że od noszenia broni 
może być zwolnione tylko drugie 
pokolenie babtystów i badaczy 
pisma świętego, oraz po przemo- 
wie adwokata Kempnera, sąd o- 
śłosił wyrok, skazujący Rudolfa 
Bojanowskiego na 2 miesiące wię- 
zienia, (r) 


nagle zniknęła w tajemniczy 
sposób, 
Wyszła z zagrody í nie wnóciła. 
Zaniepokojony Tarnowski zaczął 
je! szukać, niestety bez skutku. 
Wówczas o zniknięciu dziecka po- 
wiadomił policję, która wszczęła 
poszukiwania, również bezowocne, 
Tymczasem Helenka przechodzi 
ta smutne koleje, Krytycznego 
dnia, wybiegłszy na drogę, 
spotkała znajomą kobietę, 
nieśalką Antoninę Rożycką, Kobie- 
ta zaproponowała dziewczynce, 
że odprowadzi ją z powrotem do 
babci, Z radością przystała na to 
Helenka i udała się w drogę z Ro- 
życką, Pod lasem 
spotkały ślepego żebraka, 
50-letniego Franciszka Sowieciń- 
skiego. Żebrak: zaczął skarżyć się 
na swą samotność, wskutek której 
źli ludzie wyzyskują jego bezrad- 
ność, jako niewidomego. 
Oświadazył też, że 
chciałby mieć taką dziewczynkę, 
jak Helenka, aby porniogła mu że- 
brać. I oto Rożycka zaproponowa- 
ła Oświecińskiemu 
nabycie Helenki za 20 złotych. 
Cera ta wydawała się Oświeciń- 
skiemu zbyt wygórowaną; ponie- 
waż jednak Rożycka nie ustępo- 
wała, wręczył jej 


10 zł, tytułem zaliczki 


i odszedł wraz z dziewczynką, 
ciągu miesiąca obchodził z nią jar- 
marki, Widok niewidomego star- 
ca i milutkiej dziewczynki wzbu- 
dzał litość w sercach ludzkich. 
Oświecińskiemu zaczęło się wcale 
nieźle powodzić, 

Dowiedziała się o tem Rożycka 
i postanowiła sytuację wyłkorzy- 
stać 


Zgłosiwszy stę do Oświecińskie- 


zażądała od niego 50 złotych 
za sprzedaną dziewczynkę, grożąc 
Że w razie odmowy, odbierze ją. 
Nieposiadając tak wielkiej kwoty, 
żebrak wręczył jej 10 złotych, 
przymzekając, że po pewn=n cza- 
sie umeśuluje pozostałą należność, 
Jeszcze 3 miesiące chodziła po że- 
braninie z dziadetn biedna Hielen- 
a. 


Pewnego dnia znowu zjawiła się 
Rożycka, żądając 40 złotych. Nie 
pomogły prośby żebraka, który 
nie mógł jej tych pieniędzy wrę- 
czyć; zabrała Helenkę, oświad- 
czając, że 


odprowadzi ją do babki, 


Na szosie, wiodącej do Tuszy- 
na, mozmyśliła się i zostawiła 
dziewczynkę samą, nakazując jej, 
by udała się do babki. Helenka 
znała drośę do Tuszyna i po cało- 
dziennej wędrówce 

zjawiła się w chacie 


zdumionej i prizerażonej jej przy- 
byciem Jędryszczakowej, 

Opowiedziała babce o swych 
przygodach, Jędryszczakowa sko- 
munikowała się z Tarnowskim, 
który z kolei powiadomił policję 
o niecnym procederze, 

Pewnego dnia, jadąc szosą, nat- 
knął się na Rożycką, 

Przemocą wziął ją na wóz 
i odwiózł do komisarjatu policji w 
Tuszynie, Wkrótce też aresztowa- 
my został żebrak Oświeciński, 

W dniu wczorajszym zacna ta 
dwójka stanęła przed sądem. Spra 
wę rozważał wiceprezes s. o, Wit- 
kowski w asyście sędziów. Arnol- 
dą i Willkowskiego, 

Po przewodzie sądowym, który 
ustalił niezbicie winę obojga o- 
skarżonych i przemówieniu proku- 
ratora, Kawczaka, który domagał 
się surowego wymiaru kary, sąd 
ogłosił wyrok, mocą którego 
49-letnia Antonina Rożycka skaza- 
na została na 3 lata więzienia z po- 
zbawieniem praw, Franciszek O- 
świeciński zaś na 1 rok więzienia, 
również z pozbawieniem praw, (r) 


Co usłyszymy dziś 
przez radjo 


Warszawa (1111 mtr.) 

16.30—17.00 — Program dla dzieci. O 
powstaniu Warszawy p, Henryka No- 
wieniowa. 

17.15 — Komcert popołudniowy. 

18,35—18.50 — Rozmaitości. 

19.10—19.35 — Skrzynka pocztowa — 
korespondencję bieżącą omówż dr. M. 
Stępowski. 

19.35—20.00 — Odczyt p. t. „Obraz 
produkcji rolnej w Polsce“ z działu „Rol 
nictwo*, wygl. p. Sturm de Strem. 

20.30 — Koncert wieczorny. Muzyka 
operetkowa, 

22.30—23.30 — - Transmisia muzyki 
tarecznej z restauracji „Rydz“. 

Wrocław (315,8) — 

20.10 — Komedia Oskara Wilde'a „Jak 
ważnem jest być poważnym”. 

Hamburg 394,7) 

20.15 — Tragedja w 5 aktach Grillpar< 
zera „Medea. 

Lipsk (365,8) 

20.15 Stąra muzyka włoska (Utwory 
kameralne t pieśni) 

Monachjum (535,7) 

21.15 — Sonaty skrzypcowe G-dur t 
D-dur Mozarta. 

Londyn (361,4) 

19,45 — Wieczór Szuberta (Kwartet 
smyczkowy C-moll, Pieśni na baryton, 
Kwintet C-dur), 

Paryż (458 i 2650) — 

14.00 — Koncert (Utwory Momtorta 
Messagera, Masseneta i Moszkowskie- 
go). 


CZ] 
Tragiczny wypadek 
przy reperacji studni 
Tragiczny wypadek wydarzył|dnia została naprawiona i pusz 


się w dniu wczorajszym w domu 


ty |Przy ul. Kilińskiego 172, W domu 


tym popsuła się studnia i do na- 
prawy .jej zawezwano robotnika 
Władysława Naliepę (lat 64), za- 
mieszkałego przy ul. Przejazd 82. 
W pewnym momencie, gdy stu- 


czona w ruch, korba uderzyła Na- 
lepe w głowę tak silnie, że nastą- 
piło pęknięcie czaszki, Zawezwa= 
ny lekarz pogotowia ratunkowego 
odwiózł nieszczęśliwego starca w 
stanie niema] beznadziejnym do 
szpitala św, Józefa. (r) 


SEES è 


RozkKładający się trup 


żebraka znaleziony w zbożu 


W dniu wczorajszym paru mie- 
szkańców wsi Karolew pod Ło- 
dzią dokonało straszliwego odkry 
cia, Tuż przy dróżce w kiwitnącem 
zbożu leżał trup jakiegoś nieznajo- 
mego mężczyzny, Widocznie le- 
żał tu oddawna, gdyż znajdował 
się w stanie zupełnego rozkładu. 


Sądząc z wyglądu, mężczyzna | 
mógł mieć lat jakieś 70 — 80. O-i 


bok leżał kij, stary kapelusz, tor- 
ba, jakiej zwykle używają żebra- 
cy, oraz koszyk. Przerażeni wie- 
śniacy powiadomili natychmiast o 
swem odkryciu posterunek policji 
w Karolewie, która wszczęła .ener- 
giczne dochodzenie. Zdaniem 
władz sądowo-lekarskich, które 
zjechały na miejsce, staruszek 
mógł umrzeć przed 4 tygodniami 
naskutek udaru sencowego. Nic 


nie wskazywało na to, aby zginął 
śmiercią gwałtowną, Policja przy- 
puszcza, że zmarły jest to Stani- 
sław Rożelk, 70-letni żebrak, bez 
stałego miejsca zamieszkania, Tru- 
pa przewieziono do kostnicy cmen 
tarza w Pabjanicach, (r) | 


d 
Miejskiej 
Galerji Sztuki 

Ważny na dz. 15 czerwca 1927 
Kupon daje prawo do nabycia dwuch 


biletów w cenie po 88 gr. od godz 


a ringo do 1i wieczorem 
PE = WE=" 


IIN 


— GŁOS POLSKI — 1927. 


WIADOMOŚCI HANDLOWE 
Organizacja izb handlowych i przemysłowych 


ich Kompetencje, zadania i zakres działania.-W jaki|.. 


sposób będzie tworzony skład izby? 


Przed paroma duiami podaliś- 
my wiadomość, że rada ministrów 
uchwaliła rozporządzenie prez. 
Rzplitej o izbach handlowych i 
przemysłowych. Jest to ostatni 
etap na drodze do ujednostajnie- 
nia istniejącej już w innych dziel- 
nicąch organizacji samorządu go- 
spodarczego, gdyż sprawa wyma- 
ga obecnie tylko podpisu prezy- 
denta, aby stała się faktem doko- 
nanym. Nie wdając się w bliższą 
ocenę poszczególnych pon: 
wień mającego się ukazać roz 
rządzenia przytoczymy obecnie il 
ka najbardziej interesujących szer- 
szy ogół postanowień przyszłego 
dekretu o zakresie działania no: 
wych izb, 

Według art, 4-<ego do kompe- 
tencji izb należy: 

stawianie wniosków, oraz udzie- 
lanie władzom na ich żądanie 
lub z własnej inicjatywy intor- 
macji. 

wydawanie opinji o projektach 
ustaw i ważniejszych rozporządzeń 
z zakresu ustawodawstwa przemy- 
słowego, handlowego, górniczego 
oraz przepisów celnych, taryf ko- 
lejowych; opinjowanie w sprawach 
komunikacyjnych, podatkowych, 
imonopolowych, ochrony pracy, 
ubezpieczeń i opieki społecznej; 
przedstawianie postulatów z za- 
kresu traktatów handlowych: 

przyczynianie się do zaspoko- 
jenia potrzeb i rozwoju życia go- 
spódarczego, a w szczególności 
tworzenia odpowiednich instytucji, 
jak: instytutów badawczych, mu- 
zeów, wystaw, pokazów, targów, 
biur informacyjnych rp; 

zakładanie, prowadzenie i współ 
działanie z władzami oświato- 
wemi w zakresie szkół zawodo- 
wych i KŁ SE opinjo- 
wanie o potrzebach 1 programach 
szkolnictwa zawodowego; 

wyznaczanie osób do wydawa- 
nia opinji i stwierdzania stanu fa- 
ktycznego (rzeczoznawców); usta- 
nawianie maklerów pozagiełdowych 
i okrętowych; 

delegowanie kandydatów na 
stanowiska sędziów handlowych, 
członków komisji podatkowych, 
nadzorców sądowych i t. p.; zbie- 
ranie dat statystycznych z zakresu 
działalności izb i udzielanie tych 
dat władzom (ministrowi przemy- 
słu i handlu); wydawanie świa- 
dectw pochodzenia towarów i 
innych zaświadczeń dotyczących 
obrotu handlowego; tworzenie są- 
dów polubownych; prowadzenie 
wykazów przedsiębiorstw repre- 
zentowanych przez izbę oraz listy 
osób, uprawnionych do wykony* 
wania czynnego prawa wyborcze- 
go do izby; wreszcie składanie 
ministrowi przemysłu i handlu 
kwartalnych sprawozdań o sto- 
sunkach gospodarczych w okręgu 
izby, oraz ogłaszanie sprawozdań 
rocznych. 

Tak więc Iwia część kompe- 
tencji izb polega na opinjoda- 
wstwie i udzielaniu informacji or- 
ganom rządowym. Aby zaś izby 
mogły to swoje główne zadanie 
należycie wykonać, artykuł 5 roz- 
porządzenia wkładą na właściwe 
władze rządowe obowiązek udzie 
lania izbom do zaopinjowania 
projektów ustaw przed wejś- 
ciem ich na drogę obrad usta- 
wodawczych. jak również pro- 
jektów ważniejszych rozporządzeń, 
mających znaczenie dla dziedzin 
gospodarczych, reprezentowanych 
w izbie. Poza tem art. © przewi- 
duje dla stowarzyszeń i korporacji 
gospodarczych, działających w o0- 
kręgu izby, obowiązek udzielania 
izbie informacji, wykazów i dat 
statystycznych, potrzebnych jej 
do spełniania zadań. 

Sposób tworzenia składu izb 
jest skonstruowany pod kątem 
widzenia wykorzystania istnieją- 
cych już organizacji gospodar- 
czych a mających wszelkie szan 
se dalszego istnienia. Skład izby, 
jak orzeka art. 8 rozporządzenia, 
stanowia radcowie z wvhoru, 


przyczem skład ten będzie uzi- 
pełniony radcami, mianowanymi 
przez ministra przemysłu i han- 
dłu, oraz może być jeszcze uzu- 
pełniony radcami, koopłowanymi. 
Liczbę radców ustali statut każdej 
izby, przyczem liczba ta wahać się 
będzie od 30 do 80. 

3/6 liczby radców wybiorą zrze- 
szenia gospodarcze, oznaczone w 


specjalnym trybie art. 16, — 2/5 
zaś wybierze ogół głosujących. 
Liczba radców z nominacji wyno- 
sić będzie 1/10 liczby radców z 
wyboru, liczba zaś radców koop- 


towanych nie może też przekra- 
czać 1/10. Wybory będą 
bywały 
kupcy) i będą tajne, 


się od- 


kirjami (przemysłowcy, 


Środki przeciwko złośliwym upadłościam 


będą przedsięwzięte przez min. 


sprawiedliwości 
Delegacja przemysłu i Kupiectwa łódzkie 
go na specjalnej audiencji u ministra 


Meysztowicza 
(Telefonem od warszawsk. koresp, „Gł. Polskiego”) 


Wczoraj przed południem spe- 
cjalna delegacja przedstawiciel 
przemysłu į kupiectwa łódzkiego 
porria została na dłuższej audjen 

min. sprawiedliwości 


Moyskiowicsa, W skład delegacji 
tej wchodzili przedstawiciele: zwią 
zku przemysłu włókienniczego w 
państwie polskiem, adw, Jastrzęb- 
„, krajowego związku pzemysłu 
włókienniczego, adw, Pawłowski i 

, kupców m Łodzi, 
Sz Delegacja ta złożyła 
„_ ministrowi sprawiedli i ob- 
szerny memorjał w sprawie ko- 
nieczności podjęcia przez niego, 
jako najwyższego prokuratora pań 
stwa celowych i energicznych za- 
rządzeń, któreby doprowadziły do 
zlikwidowania epidemii złośliwych 
upadłości. wyrządzających olbrzy- 
mie szkody produkcji => 0- 
raz najżywotniejszym interesom 
Sporet łódzkiego, Ostatnio bo- 
wiem mialy miejsce w całym sze- 


Od kilku dni bawi w Łodzi 
szereg przedstawicieli najwięk- 
szych firm hurtowniczych Rumunji, 
którzy przybyli do Łodzi w celu 
dokonania poważniejszych zakupów 
na sezon zimowy. 


M. in. przybyli do Łodzi przed 
stawiciele firmy Bernsztajn i Zu- 
nis, Brauer i Perper i in. Hurto- 
wnicy rumuńscy rozpoc zęli już ro- 
kowania w sprawie zakupienia 
większych partji manufaktury, to- 
warów zimowych oraz chustek, 
Pertraktacje te prowadzone są z 


GOTÓWKA. 
Dolary 8.91 i pół 
CZEKI 
Hołandja 358.30 
Londyn 43.45 

New York 8.93 
Paryż 35.04 

Praga 26,50 
Szwajcarja 172.02 
Wiedeń 125.80 
Włochy 49,52 


AKCJE: 
Bank Dyskontowy 131.50 
Bank Polski 144.50, 145.— 
Bank Handlowy 7.30 
Bank Zarabkowy 82— 
Spiess 100.— 

Częstocice 3.10 

Michałów 0.60 

Wysoka 123.— 

Nobel 51.50 

Fitzner 28.75, 29,— 
Ostrowieckie 77.—, 80.— 
Rudzki 2.42, 2.44 $ 
Zawiercie 36.50 

Czersk 1— 

Gosławice 70.— 

Cukier 5—, 5.05, 5.02 
Wagiel 08— 101— 


Ca | | | EE 


Miljonowe tranzakcje 


hurtowników rumuńskich w Łodzi 


EE 


regu ośrodków, zwłaszcza na kre- 
sach oraz we Wschodniej Mało- 
polsce „pet zjawiska ma- 
sowych które w wielu 
wypadkach okazały się wywoła- 
nem; w złośliwy chęcią 
szybkiego wzbogacenia się. Jedną 
z okoliczności, ułatwiających nie- 
sumienrtym firmom te machinecje 
jest silna rożnica w ikacjach 
handlowych poszczególnych dziel- 
nic, oraz niedostateczna ochrona 


żenia kresu tym anormałnym zja- 
wiskom, ` ni jest zastoso- 
wanie szeregu środków prawnych, 
które p, minister mocen jest zrea- 
lizować, Po zapoznaniu sie z tymi 
wywodami przedstawicieli życia 
gospodarczego Łodzi, p, minister 
oświadczył, iż po szczegółowem 
zbadaniu tych spraw wyda odnoś- 
ne zarządzenia, (e) 


Tea Nd 26 A mad 


szeregiem największych firm: Szaj” 
bler i Grohman, Ejtingon, Gampe 
i Albrecht i in. Ogółem tranzak- 
cje narazie zawarte zostaną na po: 
ważną kwotę około miljona zł., 
nawet przekroczą tę sumę. eny 
zjazd największych hurtowników 
rumuńskich, zapowiada pomyślne 
rozpoczęcie sezonu zimowego w 
Łodzi, tembardziej, że i pomiędzy 
miejscowymi hurtownikami a prze 
mysłowcami toczą się pertraktacje 
w sprawie sfinalizowania zakup ów 
większych partji manufaktary. 


Rynek pieniężny 


Cegielski 40.— 

Lilpop 9.10, 8.80, 9.— 
Parowozy 0.70, 0.72 
Starachowice 60.50, 61.75 
Żyrardów 18.25 


Notowania złotego, 


W dniu 14 czerwca 1927 r. 
Za 100 złotych: 


Londyn 45.50 
Zarych 58 10 
Berlin wypł. 46.80 —47,50 
na Warszawę 47.01—47.21 
na Poznań 46.975—47 175 
Gdańsk wypł. 57.95—58.07 
na Warszawę 37.75—58,92 |! 
Wiedeń czeki 19.28—79 56 
Praga 377.62 


Notowania giekilowe w Londynie 


LONDYN. 14 czerwca — (Pat) 
Zamnięcie giełdy. 

Nowy-fork 4.85,11]16 
Holandja 12,12 578 
Francja 124.02 
Beldja 54.97 12 
Włochy 87.80 
Niemcy 20.49.73 
Szwajcarja 25.2504 
Warszawa 45.50 
Wiedeń x283 A 


E RE polni taryfy kolejowej 


SPORT 


Turysfom przyznano |b. K.S. gra 19 gżerwca 


UalC-QUEF 


w mistrzostwie Polski 
W dniu 15 maja r. b. „T 


ŚĆ 
k wiadomo, rozegrali z T, K, 8. 
zawody o mistrzostwo Polski, 


któne przegrali w stosunku 2:1. 

Natychmiast po meczu „Tuany- 
ści" złożyli protest, ponieważ w 
szeregach T, K. S$, grał b. gracz 
„Warty”, Dabert, biorąc udział w 
zawodach przed upłynięciem ter- 
minu, przewidzianego przez statut 
PELIEN. 

Jak sie dowiadujemy, przyzna- 
ny został „Turystom* valc<over, 
a temsamem dwa punkty. 
stwo, jego agendy, wydział powia- 


fats 
„Polonja“ warszawska 
w Lodzi 

W nadchodzący czwartek, dnia 
16 b. m, gościć będzie w Łodzi 
czołowa drużyna stołeczna „Po- 
lonja" i rozegra z łódzkim Liubem | & 
sportowym zawody o mistrzostwo 
Polski, Zawody te należeć będą do 
rzędu bardzo ciekawych, a osta- 
tnie zwycięstwo „Turystów" nie 
możę być tu brane pod uwagę, ja- 
ko miernik sił, gdyż „Polonja“ wy- 
stąpiła na mecz z „Turystami” w 
znacznie osłabionym składzie, a 
co najważniejsza. z bramkarzem z 
-ej drużyny, Obecnie dowiadu- 
jemy się, że „Polonja” pnzyjeżdża 
do Łodzi w najsilniejszym swym 
składzie i, dzi temu właśnie, 
zawody te oczedstawieć się będą 
bardzo ciekawie, 
Ł. K, S. wystawia skład naste- 
pujący: Sobociński, Cyll, Gałecki, 


awski, Trzmiel, Jasińslci, Dur- 
ka, Sowiak,  Jańczyk, Feja i 
Śledź A, ” 


Skład „Polonii“ na meęz 
zh 


Jak się dowiadujemy, „Polona! 
przyjeżdża do Łodzi na mecz z Ł. 
K. S. któmy odbędzie się jutro, w 
następującym składzie: Zofka, 
Miączyński, Bułanow II, Loth IV, 
Loth I, Nowikow. Zimowski, Ko- 
gut, Grabowski, Tupalski, Krygier, 

Są to, jak widzimy, same stare 
nazwiska, dawne asy „Polonji”, 


Sukcesy Ceizika 
w Tallinie 


Cejziik podczas zawodów lek- 
koatletycznych w Talinie, w dniu 
11 i 12 b. m. zdobył dwa pierwsze 
miejsca (dysk 39,10 i 400 mtr, 52,6) 
jedno drugie (trójskok 13,58 mtr.). 
Wynik w trójskoku jest lepszy od 
rekordu polskiego. 


Zmiana faryty 
fowarowei 


Z dniem dzisiejszym wchodzi 


| 


w | 
na | 


dh nowej taryfy obniżone 
zostały stawki na przewóz zbożay 
kartofli, buraków cukrowych, ©- 
pon samochodowych ; całego sze- 
regu artykułów przemysłu rolne- 
go w obrocie wewnętrznym, 


W obrocie zagranicznym  obnt- 
żone zostały stawki na wywóz So- 
l, bekonów, spirytusu ; węgła z 
kopalń krakowskich. 


Niemcy podwyższają 
cla zbożowe 
Rząd Rzeszy przedłoży parla- 


mentowi wniosek o przedłużeniu 
ustawy w sprawie taryf celnych, 
której prawomocność upływa z 
dniem 21 Fipca r. b. Ustawa, wie- 
dług wniosku rządowego, :ma być 
przedłużona do roku 1930. 
Jedyną zmianą, której domaga 
się rząd Rzeszy ze względu na in- 
teresy nacjonalistycznych agrarju" 
szy niemieckich, jest znaczne pod- 
wyższenie ceł na importowane do 
Niemiec produkty rolnicze, 
Nawet niemiecka partia ludowa, 
stronnictwo Stresemanna, odnosi 
się wrośo do powyższych planów 
nacjonalistycznych. 


LN E 


z LF.5G. w Katowicach 


Przed kilkoma dniami donosi- 
iśmy, że na nia, decyzji P, L. 
P, N, mecz Ł, K, S. F. 
mający się odbyć w Katowicach w w 
dniu 19 b, m., został przeniesiony 
na termin późniejszy, ponieważ 
L F. C. w dniu tym daje graczy do 
zapowiedzianego meczu Polski 
Górny Śląsk — Niemiecki Górny 
Śląsk. W dniu wczorajszym sytua- 
cja uległa całkowitej zmianie, po- 
nieważ pod adresem Ł, K. S. przy- 
szła n Warszawy z P. L. P, N. de- 
pesza treści następującej: „Zawo- 
dy z Katowicami dziewiętnastego 
nie, odłożone prosimy jechać Li- 
ga", Na zasadzie tej depeszy Ł, K, 
Ś wyjeżdża do Katowic w sobotę 
dn. 18 b, m. Skład Ł, K. S, na te 
zawody podamy w numerze ju 
trzejszym, 


AUDE ORESAAA 
wycięża drogi i szosy 
polskie 


Wyniki miedzynarodowe- 
goraidusamochodowego 


LWÓW, 10 czerwca. Wczoraj w 
kończono międzynarodowy raid 
samochodowy etapem Zakopane— 
Lwów. 


W klasyfikacji ogólnej pierwsze 
miejsce zajął Autro-Daimler nr. 
19, prowadzony przez p. Schwarz- 
steina, osiągając cztendzieśc: je- 
den plusów, drugie miejsce Au- 
stro-Daimler nr. 17, prowadzony 
przez p. Liefelda, osiągając 38 plu 
sów, 

Na trzeciem miejscu przybyła 
Lancien — 13 plusów, kierowca p. 
Ripper, 

Na ozwartem miejscu Chrysleg 
12 plusów, kierowca p. Hahn. 
Na piątem miejscu Chrysler — 
11 plusów, kierowca p, Bitschan 
Na szóstem miejscu Chrysler — 
10 plusów, kierowca p. Swoboda 
Na siódmiem miejscu Hotchiss 
—8,8 plusów, kierowca p. Vasselle 
Na ósmem miejscu Fiat — 7,2 
pltsów; kierowca p. Gay. s" 

Na dziewiątem miejscu Fiat — 
3,4 plusy. 

Na dziesiątem miejscu Fiat — 
1,5 plusów. 

Punkty ujemne otrzymały samo 
chody: Ansaldo, Tatra, Dodge, 
C. W. S; 


Największą ilość punktów ujem 
nych otrzymał Steyer, bo 796, naj- 
mniej Ansaldo, 

Zwycięzca p. Schwarzstein jest 
członkiem krakowskiego automo- 


bilklubu, p. Liefeld — członkiem 
automobilkiubu polskiego, War- 
SZAIWA. 


Wyścig samochodowy we Lwe 
wie, urządzony przez małopolski 
klub automobiłowy w dniu 12-80 
czerwca b, r.: 

Zwyciężył Liefeld na Austro - 
| Daimlerze, rekordowy czas dnia 

Drugi hrabia Potocki Bs” 
na Anustro-Daimlerze, limuzyna. 


Bzy P. sr N. popodzi się 
A 


W numenze wczorajszym dono- 
siliśmy, że w dn. 19 b. m, odbe 
dzie się w Warszawie konferen- 
cia, która zadecyduje, jaki obrót 
przyjmie dotychczasowy  zatam$ 
między ligą a związkiem, į odegra 
pierwszorzędną rolę w dziejach 
piłkarstwa polskiego. 

Obecnić dowtadujemy się, że w 
dniu wczorajs kluby łódzkie 
otrzymały z W arazini od zarzą” 
du ligi list następującej treści: 

„Niniejszem mamy zaszczyt za- 
komunikować WPanom, że w dniu 
19 czerwca o godz, 10,30 w loka- 
bu K. S. „Polonja” ‘odbedzie się 
konferencja, na której obecność 
wszystkich członków ligi jest nie- 
zbędna. Omawiana będzie sprawa 
porozumienia z P, „na za” 
sadzie dotychczas owych pertrak= 
tac}: i powzięta będzie decyzja, ce 
do dalszego sposobu postępowa* 
mia" it d 

Naiprawđopodobniej na konfes 
reñcje te wyiedzie z Łodzi kilika- 
dziesiąt osób, w tej liozbie przed- 


.starwicuelle 


Powszechny zakład ubezpieczeń 
wzajemnych 


powstały z reorganizacji polskiej dyrekcji 
ubezpieczeń wzajemnych 


W „Dzienniku Ustaw Rzeczypo-| których 13 wybierają sejmiki wo- 
spolitej Polskiej" z dnia 28 majaljewódzikie, 4 rady miejskie Kra- 
r. b, nt, 46, ogłoszone zostało rozi kowa, Lwowa, Łodzi i Wilna, 3 
porządzenie prezydenta Rzeczypo-| zaś mianuje minister skarbu, we- 
spolitej, zmieniające dotychozaso-| dhug swego uznania, 


we przepisy ustawowe o przymu-| Nowe roz oeni 

; : ` | porządzenie mocno 
BIE. ubezpieczenia budynków od podkreśla społeczny charakter 
ośnia i o polskiej dyrekcji ubezpie į Powszechnego zakładu ubezpie- 


czeń wzajemnych, Na mocy nowe- 
śo rozporządzenia polska dyrek- 
cja ubezpieczeń wzajemnych zmie 
nia nazwę na „Powszechny zakład | 
ubezpieczeń wzajemnych”. 


czeń wzajemnych, jako instytucji 
prawmo - publicznej, mającej na 


celu dobro społeczne, a nie osią- 
ganie zysków, i ustala ścisłe współ 
dz'ałante instytucji tej z organami 

Powszechnym zakładem ubez-| samorządowymi zarówno w dzie- 
pieczeń wzajemnych kierować bę- 
dzie naczelny dyrektor oraz rada, 
składająca się z 20 członków, 


dzinie samych ubezpieczeń, jak i 
bezpośredniej walki z klęskami lo 


z sowemi, Powszechny zakład u- 


r o Pai PRS TA ZWTWY! ZERO 
ZNÓW J: IN ATLE CU, 


A RO EEN ELE SDAA S E AC | EE TRS 
ZWIĄZEK ZAWODOWY Pracowników nano. i BiuROWYCH |9 L © 
m, ŁODZI, ul. Al Kościuszki Ne 21. > 
W sobotę, dnia 25 b. m. o godz. 7-ej wieczo-| i 


rem odbędzie się w lokalu Zw. dalszy ciąg | Przyjmują nast. lekarze- , Dr. Lewinsonowa 
z specjaliści; Dr. Laski 
dorocznego Walnego Zebrania I p: zez AL) 
"UUH MMIUY | Dr, Frid | Dr, Mortkowicz 
z następującym porządkiem dziennym: 1) Zakończe- | oe adj ja Dr. H. Rakowski 
nie punktów 2 i 3 porządku dziennego (sprawozda-| %8 Dr. imich Dr. 6. Rozenkerg 
nie Zarządu i Komisji Rewizyjnej). 2) Wnioski Dr: izygson Dr. Rozenhlattowa 
członków. 3) Uchwalenie budżetu na rok 1927. po rej a aoa DE A Sztajakocy 
Uwaga: Powyższe zebranie — w myśl $ 43/0 Dr Lewina Dr. 1 Sztajnberg 
statutu — będzie prawomocne bez względu na ilość Lekarze-dentyści : 
obecnych. Cukier Krenicka-Cypin 
4574—1 ZARZĄD. 


PN TERE me ga 
-i 


SALA MONJI. 


W CZWARTEK, dnia 16-go oraz NIEDZIELA, 
ilnia 19-go czerwca o godz. 4-ej po poł. 


TYLKO DWA WYSTĘPY 
cudownego G-cio-letniego Oziecka 


MUSI DAJLHES 


Do akt. 

Tancerki Klasycznej Nr. 180-1927 r. 

z udziałon JANA MROZINSKIEGO Ogłoszenie 
Artysty Teatru Miejskiego Komornik przy 
Prży fortepianie: Prof. Jakób HIRSZFELD, Sądzie OKrĘgo- 
W PROGRAMIE: ————- MB] wyn w Łodzi, 
M LISZT: Taniec węgierski, GRIEG: Taniec wio- A OŚ 7 
|] sny, SAINT:SAENS: Taniec sierotki, ZAM- | t szkały” pe Łodzi 
SZTEJGMAN: Taniec chesydzki, FUCIK: Sere- i | przy ul. żacy 


nada, SCHUBERT: Moment Musical, CHOPIN: 

Preludjum (Wizja chorej), SATZ: Śmierć lalki, 

CESEK: Schimmy wschodnie oraz WALC „MU- 
SIENKA<, 


dniej N: 36, 
obwieszcza, że w 
dniu 24 czerwca 


5 > 1927 r. od godz. 
Bilety od 1 zł. do 5 zl. już nabywać można w 10 rano w Łodzi, 
PODŁ 4587—1 przy ul. Piotrkow- 


kasie Filha 


F Nan N skiej pod Ne 105 
daż przez publi- 
czną licytację ru- 
chomości, skła- 
dających się z bi- 
żuterjii i mebli, 
należacych do 
Reinholda Toelz 
i ldy Geilke, 
oszącowanych 
na 2410 zł, 
Łódź, d. 14:V1.1927 
Komornik 
] Tomaszewski 


choroby skórne 
weneryczne, 


nie od 5—7 i pór 
po pol, wniedzie- 
le święta od 11—1 
6-go Sierpnia 1. 


(Benedykta). 
43-62, 


Ból głowy i wyczerpanie 
oraz zaburzenia żołądkowe, dolegliwości wątroby, 
nerek, kamienie żółciowe, reumatyzm, artretyzm, | 
cierpienia hemoroidalne są spowodowane złą prze- 
miana materji i zanieczyszczeniem krwiw organiź- 
mie iudzkim. 
Zioła z gór Harcu d-ra Lauera 


Tel 
69—8 


i 
ASPR = ZE 
H. Szumacher 
przyjmuje codzien- 


sprzyjają dobrej przemianie materji, pobudzają tra Dr. med. 
wienie, oczyszczają krew, a przedewszystkiem u- 
jw żołądek i powodują regularne działanie LRJGHTER 
wątroby i nerek, oraz usuwają obstrukcje. 

Zioła z gór Hovan d-ra Lanora STOMATOLOG 
usuwają z organizmu zbyteczne nieużytki oraz | Konstantynowska 9. 
przeciwdziałają tworzeniu się osadów, następstwem | Tel, 49-66, 


Chor. szezęk, dzią- 

seł, podniebienia. 

zębodołów i t. p, 
Od 1—5. 

W niedzielę 9 | 11. 


Zioła z gór Harcu d-ra Lauera 
usuwają i zapobiegają tworzeniu się kamieni żół- 
ciowych oraz łagodzą cierpienia hemoroidalne. 


| Cena I2 pudełka ZŁ. 1.50, podwójne pudełko Zł. 2.50 


e o BOCA OCR". WANE 


kłórych jest reumatyzm i artretyztn. | 


.15VI — GŁOS POLSKI 3 


cezn’ 


Grinsztajn-Harkawi 


odbędzie się sprze | 


bezpieczeń wzajemnych bowiem 
"orocznie znaczną część swych 
nadwyżek bilansowych przekazy- 
wać będzie “wojewódzkim związ- 
kom samorządowym na cele bu- 
downictwa ośniotrwałesgo, Nieza- 
leżnie gd tego w preliminarzu bud 
żetowym Powszechnego zakładu 
ubezpieczeń wzajemnych pomiesz- 
czame będą z róku na rok kredyty 
na akcję przeciwpożarową, 
Niezależnie od przymusowego 
ubezpieczenia budysmsów od ognia 
Powszechny zakład ubezpieczeń 
wzajemnych uprawniony jest do 
pizyjomwania, na zasadzie umów 
dobrowolnych, ubezpieczeń od o- 
gnia zbiorów, inwentarzy i wszel- 
kiego rodzaju ruchomości, znajdu- 
jących się w budynkach, które za- 
kład ma prawo ubezpieczeć, lub 
pozostających z tymi budynkami w 
gospodarczym związku, ubezpie- 
czeń od gradobicia, oraz ubezpie- 
czeń żywego inwentarza od upad- 


ku, W razie uzyskania zezwolenia] litej, 


Nr. 162 


minister skarbu powołał p. 


ministerstwa skarbu, zakłd będzie | Władysława Strzeleckiego, dotych 


mógł również przyjmować ubez- 
pieczenia budowli fabrycznych o- 
raz mienia, w nich się znajdują- 
cego, 

Działalność Powszechnego za- 
kładu ubezpieczeń wzajemnych o- 
bejmuje cały obszar Rzeczypospo- 
lite, z wyjątkiem województwa 
poznańskiego, pomorskiego i mia- 
sta st, Warszawy, Na terenie wo- 
jewództwa śŚ diego zakład bę- 
dzie mógł działać w zakresie ubez 
pieczeń dobrowolnych za zezwołe- 
niem «ministerstwa skarbu. 

Rozporządzenie przewiduje sank- 
ceł karne (kary pieniężne į areszt) 
zą opór lub przeciwdziałanie czyn 
nościom ustawowym Powszechne- 
go zakładu ubezpieczeń wzajem- 
wych w zakresie ubezpieczeń przy 
musowych. 


W związku z nowem rozporzą-| stał przez władze 
dzen'em prezydenta Rzeczypospo- wca r, b. p. Witold Bukowski, 


ca 


Szacka 4593 — 


WET. 


FABRYKA CHEMICZNO-FARMACEUTYCZNA 
„AP.KOWALSKI "WARSZAWA. 


rz 


Kino Spół. Prac. Państw. 


SienKiewicza 40. 
CG TEM F JPR M W ZW" L 
UWAGA: Kino w ogrodzie. 
Od wtorku 14 czerwca do ponie- 
dzialku 20 włącznie 


KRobiety, 
doprowadzajcie 


nie mężczyzn do 


szaleństwą. 
Mężczyźni, 4 
ufajcie kobietom, które kochacie. 


Te słowa są myślą przewodnią arcy- 
dzieła filmowego stworzonego. przez 
CZIERY POTĘGI: 

„Ufa“ — Karol Grune, 


| 

| LYA de PUTTI, WERNER KRAUSS 
| w obrazie p. t 
| 

| 


Zazdrość! 


Wielki dramat towarzyski w 10 ciu 


aktach, zaczerpnięty z kroniki nie- 
porozumień i tradedji małżeńskich. 
ANONS: Nastepny program; 


„STUDENT z PRAGI, 


S l Aeara aaa 
roczątek w dni powszednie o godz. 


5-ej po poł, w soboty, niedziele 


j świeta o godz. S:ej po pol. 


|(GKanakawiwoGA 
Nerwowi Neurastenicy 
| 


cierpiący na drażliwość, słabość woli 
brak energji, melancholję, przesyt ży- 
cia, bezsenność, ból głowy, wrażliwość 
nerwów, śledziennicę, nerwowe zabu- 
rzenia serca i żołądka, otrzymają bez- 
płatnie broszurę D-ra Weisego „Cier. 
pienia nerwów” Dr.GebhardeCo, 


Gdańsk— 352. 154—6 


EWEBAZEKOUFKERMME 
Dr. Med, Dr. med. 


N URBAGH | Zeliqsonowa 


choroby nerwowe 
i wewnętrzne 
Przyjmuje od 4—5 
Pomorska 10, 
tel. 48-89, w lecz- 
nicy „Vita* Piotr 


Dom Wolmana, 
obok parku, 


lekarzy specjalistów i gabi- 3 
net lekarsko-dentystyczny— $ 


SANITAS" 
Cegielniana 20, tel. 44-51. 


69909] 


słoneczne, kuchnia wykwintna,' na 


cza 


DONIESIENIA ROZM. 


czasowego delegata ministra skar- 
bu, sprawującego funkcje rady i 
wydziału rady P. D., U, W, na 
dyrektora naczelnego i dr. Jana 
Stanisława Łazowskiego, dotych- 
czasowego zastępcę prezesa pol- 
skiej dyrekcji ubezpieczeń wza- 
jemnych na zastępcę naczelnego 
dyrektora Powszechnego zakładu 
ubezpieczeń wzajemnych, 

Biuro ddziału łódzkiego Po- 
wszechnego zakładu ubezpieczeń 
wzajemnych, dawniej polska ri 
rekcja ubezpieczeń wzajemnych, 
po połączeniu z oddziałem kali- 
skim i utworzeniu oddziału woje- 
wódzkiego, przeniesione zostało z 
ul. Moniuszki nr, 8 na ul, Trau- 
gutta nr, 6, 

Dyrektorem oddziału wojewódz- 
kiego P. Z. U. W, mianowany zo- 
z dniem 1 czer- 


|Zakopane. 
1 Pensionat „ORAWA%* 


ul. Zamojskiego. 


Doktorowej ABRUTINOWEJ 


Willa „słoneczna, skanalizowana, wszelkie wygody (lazienka), werandy 


żądanie dyetetyczna. Ceny przystępne. 


Szczegółowych informacji udziela: D=«wa Abrutin, Zakopane. 
W Łodzi: Fiszerówna Cegielniana 27. 


Dr. med. 


WIKTOR ZIEGE 


AkKaszerja i choroby Kobiece: 
Przyjmuje od-9 — 10 i od 3—6, 


Gegielniana 19. Tel. 45-31. 


514935— 
9999999990+ 


TN 


KUPNO i SPRZEDAŻ 


ardynuje przez lato 


| Y Ciechocinku. 


CHCESZ OTRZYMAć POSADĘ? 
Musisz ukończyć kursa fachowe kore- 
spondencyjne prof. Sekułowicza, War- 
szawa, Zórawią 42. Kursa wyuczają 
listownie: buchalterji, rachunkowości, 
kupieckiej, korespondencji handlowej 
stenografji, nauki nandlu, prawa, kali- 
grafji. pisania na maszynach. Po ukoń- 
czeniu świadectwo. Ządajcie prospek- 
ów, 2255—41 


WEKSLE 
na 100 i 500 złotych, wystawione 
przez Stanisława Dyttbrennera i Lud- 
wika Petranak, które zostały skradzione 


niniejszym unieważniam. Paulina 
Berger, Fijałkowska 27. 4555—5 
ZGUBIONO 


weksel in blaneo na Zł. 500— z Wy- 
stawienia Franciszka Borowieckiego, 
zam, w Bugaju przy Ozorkowie. 
Ostrzega się przed nabyciem tego 
wekslu. Stanisław Borowiecki, Łódź 
Szopena 6. 4578—1 


ZGUBIONO 

weksel na zł. 100. ph 15J5 z wysta- 
wienia E. M. Pozner, Szkolna 10, na 
zlecenie A. Rajzbaum, Lois Sztajn, L. 
W, Fingerhut, Ostrzega Się przed 
nabyciem tego wekslu i uprasza się 
łaskawego znalazcę o zwrócenie. 

M. Freund, Cegielniana 54.  4575—1 


ZNANY SR 
4 NIEZAWODNY ŚRODEK 
ab 


PIWIARNIA 


z odpowiedniem urządzeniem iz przy- 


ległem mieszkaniem w dobrym punkcie 
do sprzedania. Ozorków, Maszkowska 
145, 4559—3 


DOMEK 
murowany o 2:ch mieszkaniach w ce- 
nie 5 tys. zł. kupię. Oferty sub. „Go- 
tówka* do „Głosu*, —_ 


SPRZEDAM 
Encyklopedję Meyera, Nowo-Cegiel- 
niana 4, m. 5. 4576—1 


z GIELDA PRACY : 


PRZYJMĘ 
obowiązek na przechodnie, Guberna= 
torska 29, sklep kolon. 4551—1 


LOKALE i MIESZKANIA 


MIESZKANIE 
(śródmieście) 2 pokoje i kuchnia, z 
wygodami, z meblami, dọ odstąpienia, 
Adres w Administracji „Głosu Polskie- 
do”. 4459—92 


ODDAM 
pokój duży z meblami, 2 łóżka, 2 sża- 
ty, bieliźniarka, lustro, stół, krzesła, 
wodniarka i t. p. Oferty do „Głosu* 
pod „Gotówka—1500". 4577—5 


ZAGUB DOKUMENTY 


ZGUBIONO 
legitymację zapomogową za M 881, na 
nazwisko Zygmunta Krygiera. 45/8—l1 


GWIZ JOZEF 


Sprzedaż w apfekach i składach apfecznych. kowska 45, od g. zgubił książkę wojskową wydana W 
1=2i 7—8, KŚ RAZEM Pabjanicach. 4580 —3 
a . miesięczna „Głosu Polskiego" ze wszystkimi dodatkami Wy- | Ogłoszenie za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy 
Pre numerata nosi w Łodzi zł. 4.50, za odnoszenie = 40 groszy; z prze- | strona i w tekście 40 groszy, Strona 5 szpalt. — Nekrologi 30 gr. str. 5 szpalt. — Nadestane 
= sylka pocztową w kraju -— zł. 5.—; zagranicę — zł. 7.20. | po tekście 50 gr. strona 5 szpalt. — Zwyczajne 10 groszy str. 10 szpalt, — Ogłoszenia zażę: 
if czynowe i zaślubinowe 10 złoty. — (głoszenia zamiejscowe obliczane są o 50 proc. zaś tirm 
, zagranicznych o 100 procent drożej 


Redaktor: Crustaw Wassercug. | Wydaw 


nictwo Powszechne“ SD. % aor. GQdD. 


DOW a 
W drukarni „Głosu Polskiego“ Hiotrkowska 36 


